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1, Street, ae. Kasyera 


Weksle 


na wszystkie główne poczty i przesyłamy szybko 


najwyższą cenę za zagraniczne pieniądze. 
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Generalna agentura 


— North German Lloyd. — 
BREMEN—BALTIMORE. 


NIEMIECKA CESARSKA POCZTA, 


Telegramy £agraniczne 


POLSKA. 
Berlin, 17 lutego. Prasa urzedo- 
wa donosi, że tajni agenci B'smarcka 
się dowiedzieli, iż Giers na rozkaz 


Z WATYKANU. 
Rzym, 17 lutego. Kardynał Jaco- 


Rzym, 18 lutego. Ojciec ów. ofii- 
rowzł ks. magr. Galimbarti miejące 
noncyusza papiezkiego w Pokingn, 


H. CLAUSSENIUS, 


Przy debacie o kwestyę polską 
podczas gdy krytykowano postępo - 
wanie kluba niemieckiego, który 
przesłał Bismarckowi adres, przo- 
czytał poseł Pickert wyciag z gali 
oyjskich gazet, w których Bię za- 


mu sejmcwi przeć. žoŭo, wniosek o 


drugiej, która zostanie vżytą tylko 
do obrony kraju, Lavdsturm ma się 
składać z 2,250,100 ludzi. 


cie angielskich robotników przeciw 
niemieckim i polskim Żydom pracu- 
jącym w East London za bezcen 
i odbierającym przez to zarobek ro- 
botnikom angielskim. 


Państwa bałkańskie. 


dniej Rumelii 2 Bułgaryą. 


się teraz znajduje, przez 
mocarstw europejskich. 


„Konstantynopol, 21 lutego. Sułtan 


okręty 


Rozmaitości. 


* Dzielny staruszek. W powie” 
cie włocławskim, w parafii Kłotno, 
zamieszkuje staruszek nazwiskiem 
Wawrzyniec.Pawlikowski, u 


zużyły i tylko małe dozy wina i 
wódki podtrzymują mu życie. 

* Nowe odkrycia. Żywe za- 
jęcie panuje w Świecie fabryk cu- 
krowych. Jeżeli można wierzyć 
dziennikom Kalkuty, próby z upra- 


cukrowego w kwistach tego drzewa: 


kozaków króla Stanisława Augusta, Jelno dczbwo Byłoby w wasi UE 


Staruszek ten, 
liczący obecnie 112 lat wieku, za- 
chował do tej pory całą przytomność 


z głównych produktów iadyjskich, 
opium, jest zagrożony niepowodze- 
‘miem, wskutex: wynalazku pewnej 


Rok 14. 


od r. 1882 zastósowany został przez 
doktorów Barthelemy i Viand, ani 
rzau nie okazały się oznaki wście” 
klizny po ukąszeniu. 

* O wzruszającem samobójstwie 
Siostry Eufrosiny, nauczycielki przy 


co następuje: Siostra Eufrosina za- 
kończyła swe życie skoczywszy 


zdołała sobie ujednać łaskę swych 
przełożonych i miłość dziatek jej 
powierzonych. Kilka miesięcy temu 
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WIELKIEJ KOLONII POLSKIEJ 


z BKEMEN do NEW YORK w Kiszeniewie, stolicy Besarabii ska- 
i napowrót. zuł 6 żydowskich robotników na 8 


Weksle, wypłaty pieniędzy | do 15 lat dormu poprawy każdego, a 
przesyłane wprost w dom, B na Śmierć, povieważ obrabowali 


untipolskie, gdyż są ciosem wykie- 


księcia Aleksandra Karageorgewicza. 
Aresztowano wiele osób, 


Bialogród, 17 |lotego. Ponieważ 


śliny, który, gdy się go w miarę 
użyje, pogrąża w  półsen dziwnie 
miłemi marzeniami urozmaicony, a 
wcale nie jest zdrowiu szkodliwy, 


krzyżem legii honorowej. Dalej słu 
żył w 5 pułku woltyżerów, gdzie 
doszedł do stopnia kapitana i w tej 
randze dotrwał do końca karyery 


szczono ją ze szpitalu jako wyleczo” 
ną, poczem zajęła się znów powin 
nożciami swego powołania z podwo= 
joną energią W dniu nieszczęsnym 
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WIELKI KoŚCIÓE BEDZIE 
w, kolonii powyżej 
złożono kilkaset do-* 


i 
f 
D 


zbudowany w PUŁASKI 
¡wymienionej i już 
arów na ten cel. 


Waszysoy którzy chcą zabezpioczyć sobie dobrą siedzibę, i użyć 
pieniędzy w sposób aby im przyniosły korzyść, mają natychmiast przy- 


jeżdżać albo pisać, i zakupić sobie 


Grunta nl Plejtae Farny. 


szlachty, która ma hyć zamordo- 
wang. 


H. CLAUSSENIUN i CO., 


No. 2 Bouth Olark Street, 


CHICAGO, ILL NIEMCY. 


Berlin, 17 lutego. Pół urzędo- 
woie donoszą o postępowaniu rządu 
pruskiego w obeo Watykanu co na- 
stępuje: Rząd chciał jeż dwa Jata 
temu zadowolić poddanych  katolic- 
kich, na posiedzeniach landstagu Za- 
szły jednakowoż takie sprawy, že 


Hamburgs, 55555 


do tego zmuszooym. Teraz nie 

Wszystkie parowca tj linii zostały dla niej | istnieje już ta obawa i dla tego 
zbudowane. . Tag, 

Wygody pasażerów między-pokłidowych tych | przedłożył rząd landstagowi wnio 
rsymuję się ani w Angli, en] wo Fr: sek. Prawa majowe zostsną gnie- 


Nie zatrzymują sięani w Anglii, ani we Francyj. 
stone z wyjątkiem Że przy obsadza- 


K t k | niu posad naczelnicy kościoła będą 
arty Okretowe 


Nowa prosta 


LINIA 


FRANCYA. 

Londyn, 17 lutogb. Rzgd francuz- 
ki wzmacnia załogę na wschodniej 
granicy rzeczypospolitej. 

Londyn, 17 lutego. Telegram z 
Paryża donosi, że jedyna OGrecya 
oświadczyła, iż wcźmie udział w 
wystawie 1889, Zdaje się, iż będzie 
trzeba się wyrzec tego przedsię - 
wzięcia, ponieważ u innych narodów 
dsje się czuć bruk interesu w tej 
sprawie, 

Paryż, 20 lutego, W Decazeville, 
w departamencie Aveyron znaleziono 
na rogach ulic plakaty, w których 
znajduje sę grożba, że kopalaie 
kruszcu Żelazaego zostaną zniszczo- 


Petersburg, 17 lutego. „Journal 
petersburgski* powiada że książę 
Aleksander nie ma prawa zawierać 
z Turegą przymierza zsczepno-od- 
portego; Że czyniąc tak gwałci tra- 
ktat berl ński. Postępowanie jego 
może wywułać nową' wojnę brato“ 
bójczą na półwyspie bałkańskim. 
Rosya uwolniła Bułgaryę z pod 
jarzma tureckiegoi nie zezwoli nigdy 
na przewrotne postępowanie Ale- 
ksandra. 

Konstantynopol, 11 lutego. Rząd 
turecki twierdzi Że nie zgwałcił 
traktatu berlińskiego przez to, iż 
zawarł przymierze z wasalem 7'0r- 


oyi. 


tak o tem opowiada, 

Gdy książe, ośm razy raniony, 
dopływał do spadzistego brzegu, 
lecz nie więcej jak półtora łokcia 
wystającego nad powierzchnią wody, 
koń jego wspiął się na ten brzeg i 
usiłował wydobyć się z wody. Nas 
było 8, cośmy wpierw wydostali się 
na brzeg; dalej więc, poskoczyliśmy 
do konia i ciągniemy za przednie 
nogi. Aż tu książe krzyknie: Pu- 
szczajcie! puszczajcie! — i targnął 
konia w tył cuglami tak, że się ko- 
nisko znów w wodę powaliło, a po: 
tem razem z księciem na dao po- 
szło. My za nim do wody, szu- 
kać, a tu do nas grzeją; ale jak go 


onarz angielskiego Towarzystwa 
biblijnego. przybył do Warszawy, z 
zamiarem udania się w głąb Litwy, 
Wołynia, Podola i Ukrainy, celem 
nawracania żydów. 

* Fałszywy św. Marek. We 
wsi Majdanku, w Chełmskiem do 
alkowy jednego z g'spodarzy za 
kradł się złodziej i zapaliwszy zta - 
lezione tam świece woskowe, zabie 
rał się do plądrowania. Gdy mie» 
szkańcy chaty spostrzegli nieproszo 
nego gościa zapalającezo świece, 
wygłosił on do nich przemowę, w 
której powiedział że jest Św. Mare 
kiem, który sobie w niebie wypro 


zmiażdzoną. Straszliwy widok przed- 
stawił się innym Siostrom gdy ią od 
szukały. Z ust i nosa popłynęła 
krew w strumieniach į zmarzła 
wskutek mrozu w ów dzień panują» 
cego. Zmarła pochodciła z miasteczka 
Oldenburg, w stanie Indiana. 

* Pyta nas się ktoś, jakim spo= 
sobem staruszka, licząca 80 lat ob- 
chodzi dopiero 20 letnią rocznicę 


«swych urodzin. Odpowiedź bardzo 


łatwa. Urodziła się w daoiu 29 lu- 
tego. 

— Z St. Louis donoszą: „Panna 
X.... licząca lat 40, właścicielka 
trzech milionów dolarów idzie za 


Po b Ae aE i no za porto} dynos mitu, jeżeli płaca Kandia, 18 lutego. Chrześwianie | długo nie było widać, przestali do sił, aby mógł wrócić na ziemię węg” m = pów licagoqgo 
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Listy odpisuje się natychmiast w języku polskim, niemieckim i angielskim 
pod tym warunkiem, jeźli adres będzie dobry i wyraźnie podany. Ci którzy 
przeprowadzają się na nowe miejsce, będą tak daskawi podać — swą a= 
dresę. Jestem teraz gotów każdego czasu wyjeżdźać z. familiami aby po- 


HAMBURGSKA - BREMENSKA | 


Sehoenhofen'a Hala, 


przyjęła jednozgodnie 
monopol spirytusowy. 

— Wbiosek aby prawo przeciw 
socyalistom zostało przedłożone na 
lat 5 wywołał w sejmie związku 
gorącą debatę, podczas której socy- 


CHAS. KOZMINSKI & CO., 
Jeneralni Agenci dla Zachodu, 
168 Washington ulica, Chicago. 
. PHELPS BROS. & CO., 


Jeneralni Agenci, 


Petnomocnictwa, Testamenta, 


wszelkie interesa w zakres dzą, že Bismarck uwzględnił oboc- 


— Urzędowniə donószaą, že wy- 
stawa Świata odbędzie się tutaj w 
r. 1889. Wielu fabrykantów słowiań- 
skich obiecało przesłać przedmioty 
na wystawę i jest nadzieje, że Í 


austryaccy fabrykanci tak 


roWanym przeciw interesom ludz- | 
kości i wolności, który može się stać 
zgubbym dla Niemców mieszk»ją- 
skiego Braganza i zwalić teraźniej- 


protestowali u wielkich mocarstw 
przeciw wszelkiemu wmięszaniy się 
tychże do sporu turecko-greckiego, 

Wiedeń, 18 lutego. Rząd svstry- 
acki nie zezwala, aby był utworzo- 


miecki, franeuzki, czeski i vice versa 


jego Święto schodzi się ze Świętem 
Wielkanocy. Naiwni włościanie u-- 
wierzyli rzekomemu świętemu ipoe 
szli zwoływać sąsiadów, aby słucba 
łi jego nauk, a mniemany św. Ma- 


nieprzyjaciela puściło na szukanie 
księcia, Znaleźli go i na dywanie 
nad brzegiem położyli. Oj, smutno 
to było putrzeć na naszego pana! 
Wtedy Pawlikowski został wzięty 


pod nim 3 koni, nie doznał wię- 


rają się wypróbować ostatecznie 


nic dziwnego. Dziwićby się można, 
gdyby młodzieniec 22 letni, posia 
dający trzy miliony dolarów, ożenił 
8ę z dziewczyną liczącą lat 40. 


— 
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roku a dłużej i więcej za 
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zabezpieczenia 


ed Ognia 


w HAMBURGU, Niemczech. 


Zabezpiecza budynki murowane 
drewniane (frame) i ryzyka ku- 


Halę tę jak najelegancką i opatrzoną w wszy- 
stkie najnowsze ulepszenia poleca się 


towarzystwom i spółkom, 


jako też szanownej publiczności w ogóle do odby- 
wania 


teatrow, koncertow, zabaw i 
posiedzeń. 


Berlin, 21 lutego. Niemcy zabrali 
okrąg Wehe w południowam Usagara 
w wschodniej Afryce, 

Rzyd oświadczył że przy budowie 
kanału mającego połączyć -morze 
północne z Bałtykiem, będzie użyty 
tylko materyał pochodzący z Niemiec 


KU, UKE KM 
ADWOKACI 


ANGLIA. 

Liverpool, 17 lutego. Część bu- 
dojącego się obecnie budynku wy- 
stawy zawalił się. Z pod gruzów wy- 
dobyto dotychczas 18 robotników 
potłuczonemi członkami, Niewiado- 
mo dotąd, ilu właściwie utraciło 


jest rzetelną prawdą możemy każ- 
dego czasa udowodnić. Uznają to 
wszyscg, Że w drukarni „Gazety 
Polskiej uskutecznia się praca jak 
najprędzej, najrzetelniej i najtaniej. 
Nie wspominając już o maiejszych 
pracach, przytoczymy tylko orędzia 


do inwalidów w Paryżu, lecz woli 
on, jak mówi, bieda klepać u ro- 
dziny w Kłótnie, niż do Francyi 
emigrować i tam swe kości skła- 
dać. 


Osobliwy to człowiek; do tej po 


ma być również przeciw wściekli - 
źnie niezawodnym środkiem. To 
pewna, że misyonarze francuzcy w 
Tonkinie i wielu lekarzy tam prze» 
bywających stwierdziło skuteczność 
wymienionego powyżej Środka, któ- 


powieściowych książek druko- 
wać nie będziemy jak poprze- 
dnio 

Katalog wszystkich książek 
posełą się po odebraniu 2 cen- 
towej marki pocztowej; zamiej- 


: 3 j chę JA doywa kilkowierstowe spacery, | rego użycie szybko i i 
: al: 3 DEB i pracę dostaną tylko robotnicy | zęcje, gubernatorów Stanu Michigan i in- | TJ © ) pacery, g y y z wielkiem a” Ą 
"PER — Założona w Stanach | Z halą tą są awe 3 79 Clark str., Rooms 20—21 uiemieocy: y Lonin 18 lotego: Łieje” się, ło nych, i pracę, którą w -ostatnich twarz jego zachowała ślady bardzo powodzeniem rozpowszechniło się w meta niechaj dołączą na prze- 
pnych od r. 1853. KRÓW < aer E 22 mj żżodziąjcki Austrya- Węgry. ministeryam Gladston'ego wkrótce | dniach wykonaliśmy w 1250 egzem- | pięknych rysów, a oczy posiadają | Indyach i na wyspach Antylskich. | 5515€ pocztową po 10c. do każ- 


Witkowski 1 Afbli, 


agenci. 


jeszoze być zajęte na kilka dni w 


tygodb iu. ' 
JAC. GASTEL, 
właściciel. 


NOWEGO , SĄDU” 
Chicago. 


Berlin, 17 lutego, Na wczerajszem 
posiedzeniu austryackiego „Reichs - 


zostanie vsuniętem. 


New York, 19 lutego. Telegramy 


rath'u** zaszła dość gwałtowna soena. | z Londynu opiewają o grożącym bun- 


plarzach dla przew. ks. biskupa 
Seidenbush w St, Cloud, Minn, 


Wł. Dyniewicz. 


dziwnie głęboki i przyciągający wy” 
raz. Jada 2 lub 8 razy tygodnio 
wo, bo się jego organa trawienia 


O tej skuteczności, zdaje się, wąt- 
pić już nie można, w 20 bowem 
wypadkach, w których hoang -nan 


dego dolara. 


W. Dyniewicz. 
582 Nobla St., Chicago, Ill. 
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174 La Salle ul., Chicago, III. 


OBRAZKI GARYZMU. 


PAMIĘTNIKI 


(14.5.'86.) 


J. GORDONA 


(Ciąg dalszy.) 


„Potem widziałem kruszące się o stalną 


pierś półksiężyce, zajądłość roztrącającą się dzi» 
kich bisurmanów jak również pierzchające nie- 
Aa yobis A A: dustiwe polscy z 


okrzykiem największego męztwa, uderzają śmia- 
ło na hordy — bramy Wiednia 


przyjeżdźającego do Kongresówki w suto wy- 
szywanej czamarze z barankarni, z karabelą 


przy boku, co raziło Rosyan oglądających się | mi, że „jaśnie pan* wyjechał do Lwowa na 
na niego; lecz teraz zastałem w szlafroku | jakieś sejmy, formalności, czy obrady, lecz 
tchórzami podszytym i-w czapce zawieru- | że jego pełnomocnik, pan*** — nie chcę wy- 
s8zce. mieniać jego nazwiska — znajduje się we 
Nagłe zjawienie się moje, spadnięcie jak | dworze. Anonsuję się przeto do niego kilko- 
z planety i do tego w charakterze uciekają- ma na prędce skreślonemi słowy, przedstawia- 
choć starał się te- | jącemi w całem świetle moje położenie, a na- 
go nie okazywać; lecz uwagi jego, Że m a n- i stępnie mam u niego posłuchanie. Oświadczył 
datariusz mieszka na tym samym dzie |że ponieważ wyjeżdża tegoż samego wieczora, 
dzińcu, ciągła obawa w przechowywaniu mię, 4. go oczekiwać w ozaaczonym zajeździe 
dały do poznaniu, żebym tam nie długo prze- | w Tarnowie. | | 
bywał. 5380. (0) naznaczonej godzinie, udawszy się, we 
Wszelakoż zatrzymałem się na Cza8 jakis. | dle adresu i nie znalazłszy go tam jeszsze, o 
Wychodziłem na wieś, przysłuchiwałem ludo- czesiwałem „w bufecie hotelowym, przerzuca- 
wi ruskiemu, który gdy płacze, śpiewem wy” | jąc dzienniki. Wkrótce i przybył, lecz prze- 
raża swe boleści i utrapienia; miałem sposob- szedł, jak gdyby mnie nie widział. Może i- 
ność przysluchania się także i szlachcie dowo- | stotpie nie zauważył zatopionego w bibula- 
dzącej, jakkolwiek słabymi argumentami, A stych arkuszach; wstaję zatem i idę do jego 
lepiejby jej było pod berłem cesarza wszech : numeru, 
Rosyi. Ci zwolennicy zgubnego pans 
jak tonący brzytwy się chwytając, Z 
ostateczności wpadali w drugą. 


cego, zmieszało go bardzo, 


lawizmu, Tutaj pan*** ; przy nim ktoś drugi, za- 
jednej | czynają mi przedstawiać, Że dziwi ich mocno, 
słowo dziwi wymawiając z- przyciskiem, iż 


protekcyę lub jaką radę. kac pz. 
Zgłaszam się do pałacu, lecz Oznajmiają milii n 


a odpowiedzialność, 


Nazajutrz rano, zabrałem się z kupcami 
jadącymi przez Bochnią do Oświęcima, osta 
tniego miasta Galicyi nad granicą prusko-au- 
stryacką położonego; ale w drodze pierwsza 
gwiazda — szabasówka — wschodzi i na- 
sza karawana zajeżdła do najbliższej karczmy. 
Na drugi dzień, żydkowie jeszcze się modlą w 
śmiertelnych koszulach; co do mnie, nie czu- 
jąc się w usposobieniu słuchania przez.całą do- 
bę siraszliwego „a dunaj!', zjadłszy z cyno- 
wego talerza kawałek nadziewanego szczupa- 
ka, zakąsiwsy go macą i popiwszy: miodem, 
maszeruję dalej, w braku podwody, na piechotę. 

Cóż to za krajobraz? jakaż to świetaa 
panorama roztacza się przed oczyma? To Kai 
warya! jak nadoboa dziewica wychyla z gór 
swoje śnieżne czoło, otoczone wieńcami koły- 
szących się gajów. Odwieczne drzewa, jak dę- 
by starożytnych druidów, pochylają swe gałę- 
zie, szmerem coś gwarząc do siebie, jakby spi- 
sek kaowały. 

Pobożne kompanie, silne jedną wiarą w 


dwigą, tudzież bogata damą Wieliczka, przy: 


| "PORZE E 


szli do mnie w odwiedziny w świątecznych 
strojach. Zapytałem ich o podania, o opry - 
szkach i o ich poezyę: odpowiedziano, że dziel- 
ne kobiety opryszków okrywały fartuchem 
brata górala, skazanego na szubienicę, i bra- 
ły za męża, aby go zbawić od śmierci i uczy- 
nić lepszym, co misię dziwaie podobało. Zwy- 
czaj ten, praktykowany niegdyś, czyliż nie był 
więcej w duchu chrześciańskim, aniżeli wszy- 
stkie dzisiejsze kodeksa karne, zostawiając tak 
mało środków do poprawy, - najczęściej czło 
wiekowi, którego wina pochodziła w części z 
fałszywej organizacyi społeczeństwa! 

Żałowałem, że spodróżowałem Galicyę 
tak szybko, Że z jej żywych ksiąg wyczytałem 
zaledwie tyle, ilebym to zdołał uczynić z Kra- 
sickiego naprzykład, przewartowawszy go od 
deski do deski w przeciągu 24 godzin. 

Wziąwszy szczyptę ziemi na pamiątkę, pu- 
Ściłem się w dalszą drogę. 


e 
ŻYD NAUCZYCIEL OSTROŻNOŚCI. 


żeby za przybyciem cuda pokazywać można. : 
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Zdążam do Oświęcima i widzę się wśród 
weselących się kmiotków. Nie pomnę, co to 
była za biesiada. Wchodzę pomiędzy nich, a 
ujrzawszy jakieś- naiwne chłopię, biorę go na 
stronę i pytam, czyby nie mógł wskazać, gdzie 
tu można cygar pruskich dostać. Macałem, aby 
„napaść na nitkę Aryady, któraby mię dopro- 
„wadziła do kłębka jakiej zaowu królowej kon- 
trabandzistów. 

Chłopię się wzdraga z odpowiedzią, radzi 
wreszcie, abym się udał do propinatorki, lecz 
nie jej nie mówił, że on mi o tem powie- 

| dział. Uspokoiwszy go, poznajamiam się z 
panią propinatorką — dorzeczaa to była z 
waszecią białogłowa. Nazajutrz powiadam jej 
Że chcąc się widzieć z pewnym przejeżdżają” 
cym kupcem, który powinien był zatrzymać 
się w Byruniu — pierwszem mieście tuż za 
granicą w Prusach położonem — znaglony je- 
stem tam się udać, lecz nie mając czasu pi- 
Sač o paszport do Lwowa, nie wiem jak sobie 
w tym razie postąpić? 

— Jak postąpić? 
nia i kwita. 


a iść prosto do Byru- 
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„Gazety Polskie;* 


Z drukarni 
wy*oodzi także regularnie w każdy 
SŁwartek 


TYGODNIK 


Powieściowo.Naukowy 
który kosztuje dla naprzód płetnych 


abonentów „Gazety Polskiej” w 
Stanach Zjednoczo_ych i Canadzie 
tylko jednego dara. Dla innych 
dwa dolary. 

Do Europy, Azyi i Ameryki po- 
łudniowej 5U centów więcej. 

Pieniądze na Tygodaik muszą 
być naprzód przysyłane. 

Rocznik Tygodnika rozpoczyna się 
z dniem 1 Lipca. 

Zapisujący sobie Tygodnik, od- 
bierają poprzednie numery od rozpo- 
czętego rocznika, aby mieli powieści 
". w całości. 

ądającym, poseła się jeden z 
poprzednich numerów Tygodnika na 
okaz bezpłatnie. 


Przedpłata w ilości 31.50 na 
Zbiór Pieśni Nabożnych (przeszło 
1100 pieśni) przyjmowana będzie 
tylko do 1 m »rca 1886. Po u» 
kończeniu kosztować ta księga bę_. 
‘dzie $2.25. 


Korespondeneye „Gaz. Pol“. 


S. S. Piltsburg, 1 lutego, 1886 r. 


Szanowna Redakcyo! 

My, niżej podpisany Komitet 
kościoła áw. Wojciecha B. M., o- 
brany na rok b. 1886, w imieniu 
całej parafii chcemy oznajmić na~ 
szym Rodakom o postępowaniu na- 
szej parafii w Pittsaburgu na South 
Bide (czyli stronie południowej), a 
którą to parafią zarządza Wlbn. ks. 
proboszcz Władysław Miskiewicz.— 
Od samego początku przybycia 
Wlbn. ks. W. Miskiewicza w naszej 
parafii panuje prawdziwa zgoda, mi- 
łość braterska, czego życzymy iin 
nym braciom z całego serca. Ponie- 
waż żyjemy zgodnie w naszej parafii, 
dla tego też robiemy wielkie postę- 
py tak w sprawach doczesnych jak 
i duchownych. W tak krótkim 
czasie po przybyciu naszego Wlba. 
ks. proboszcza Wł. Miskiewicza z 
Rzymu, va usilnem staraniem się 
Jego, opłacliśmy wszelkie zaległe 
procenta a także spłacilśmy 8 ty 
siące długu. Oprócz tego nasz W. 
ks. proboszca stara się urządzić 
„fair i mamy nadzieję, że licznie 
wpłynie do kasy kościelnej, bo już 
dosyć mamy rozmaitych przedmio- 
tów na ten cel. Przeto przy mą- 
drem rządzeniu naszego Wlbn. ks. 
proboszcza mamy nadzieję w Bogu 
i Matce Najśw., że w tym roku, 
jeżeli tylko Bóg użyczy zdrowia 
naszemu  duszpasterzowi, spłacimy 
większą połowę dingu. 

Oceniając tak usilaą pracę nasze 
go ks. proboszcza, musimy się po- 
chwalić dla zachęty naszych roda- 
ków, że na Nowy Rok w dowód 
wielkiej wdzięczności i uznania, zło» 
żyliśmy w podarunku naszemu dro- 
giema proboszczowi złoty zegarek, 
wartości 125 dol. przy następują- 
cym wierszu i podpisami parafian: 

„„Naszemu Wielebnemu Probo- 
szczowi Wł. Miskiewiczowi życzymy 
tu zebrani zdrowia, szczęścia i bło- 
gosławieństwa Bożego w tym Nowym 
Roka, który się znów zbliżył}. U- 
famy w Bcgu i miłosierdziu Jego, 
że nie spuści na nas nic złego. 
Bzczególniej życzymy byśmy tak 
jak dziś jesteśmy społem z obliczem 
wesołem mogli się zebrać roku ka> 
żdego, ażeby Qię księże uczcić. 
Życzymy Ci także, nasz księże ko- 
chany, żebyś jak najdłużej rządził 
nami. Życzymy Ci, by Królowa 
Polska, Marya, Najświętsza Matka 
Częstochowska, wspierała Cię i aże'* 
byś do Śmierci pozostawał między 
nami i nadał rządził mądrze i spra. 
wiedliwie, za co Ci Bóg, Stwórca, 
taiże też wynagrodzi. A my ubo- 
day pracę Twoją oceniamy, w do- 
wód czego tu składamy podarunek, 
który choć nie drogi, jednak z ser- 
ca pochodzi, a więc w braci mych 
imieniu wręczam dar tu Wibn. pro- 
boszęzowi Wł. Miskiewiczowi. 

Zatem kaięże, nie odrzucaj, lecz 
przyjmij datek, bo to od Twych 
wiernych dziatek.” 

(Tu n»stępują podpisy parafian. ) 


— [Icek więc? 


ją propozycyę, i prosić aby raczyli 


Fe 


rege 


 - 
= — 


Z powyższego wszyscy rodacy 
przekonają się, jak my w Pittsburgu 
na South Side szanujemy i ocenia - 
my naszego Wlbn. duszpasterza ks. 
Wł. Miskiewicza, prosząc Boga 
Najwyższego Stwórcy, aby nam go 
raczył zachować aż do Śmierci mię. 
dzy nami. 

Co daj Boże! 

Z uszanowaniem 

Komitet parafii św, Wojciecha B. 
M. na Zouth Side: 
Wiktor Malka, I sskretarz, 
Jakób Fibip, II sekretarzz, 
Jan Gryszczyński, kasyer, 
Jan Waloch, 
Wojciech Hernes, 
Antoni Kejnie, 
Womasz Gryszczyński, 
Jan Bruchwalski, 


Boston, Mass., 16 Lutego 1886. 

W niedzielę 14 bm. w domu ob. 
Józefa Sworoskiego było zgroma- 
dzenie Polaków z Bostonu i ckolicy. 
Wkrótkich słowach przedstawił nam 
ob. J Wieczorek okrucieństwa ja- 
kich się Bismarck nad narodem na- 
szym dopuszcza. Poczem obrano 
na zarządzającego (Chairman) Fr. 
Bartkiewicza, Prezydenta J. Swo- 


roskiegc, Sekr. prot. F. Wachowia- 


ka, jako też wszyscy obecni do 
związku przystąpili. 

Zadaniem naszem jest popierać 
wszystko co naprzeciw Bismar— 
kowi jest, przedstawić Amerykanow 
w gazetach o ile możności okru 
cioństwa jego, mieć mityngi publi- 
czne, mowy, urządzić 
dochód obrócić na pomoc dła ro- 
daków pod jego udręczeniem zosta 
jących. 

Będąc w tak małej 
możemy dalej działać, lecz spodzie 
wamy się iź Polacy w miastach jak 
jest Chicago, New York, Milwaukee 


w tym samym oelu powstaną, vaczą 
nam rezolucye swoje donieść a chę- 


tnie się z niemi połączemy. 
Mając wolaość na tym tu krań 


cu ziemi, idąc ręka w rękę, wszy - 


scy złączeni z jednem zadaniem 


będziemy w stanie pokazać iż nie 
tak łatwo jest Polaków zgermani- 


zować. 

Jeszcze raz uprassamy szanowne 
Towarzystwa i Związki które w tej 
sprawie co$ uczynią nam o tem 
donieść . 

Z szacunkiem 
F. Wachowiak sekr. prot. 
41 North str. 


— eo 


New York, 21 lutego, 1886 r. 
Szanowny Panie. 


Oburzenie całej Europy na tak 


ochydne wydalanie naszych Roda- 
ków, poruszyło wszystkich, 
przyjść w pomoc jak najspieszniej 
biednym wygnańcom. 


Z tego powodu ofiarowałem Cen- 
tralnemu Komitetowi dać tutaj wiel- 


ki Koncert i Operę, na- 
umyślnie skomponowaną przezemnie 
na ten cel, gdaie postępowanie 
Bismarka jest skażaione — ta 
Opera może być więc graną i w 
Chicago, i jestem pewny, że i tam 
będzie miała wielkie powodzenie, i 
przyniesie dużo pieniędzy dla nie- 
szczęśliwych Polaków, oczekujących 
od nas pomocy. Ten cel tak szla- 
chetny będzie łatwo do skutku przy- 
prowadzić w Chicago, gdzie ty- 
le tysięcy Rodaków zamieszkuje. i 
gdzie Amerykanie sympatyzują tak- 
że zarówno z nami. 

Idzie więc tylko o to, aby Komi- 
tet polski, który się utworzy w 
Chicago w tem celu awansował $150, 
na kopię nót i orkiestry tej Opery, 
a ja sam przyjadę do Ckicago, aby 
dać Koncert i tę Operę, gdzie bę- 
dzie mogła być nie raz, ale kilka 
razy powtórzoną i przez to dać 
wielki dochód, a zarazem silną 
protestacyę przeciwko temu ochy 
dnemu.postępowaniu Bismarka, gdzie 
om jest odmalowanym, jak na to 
zasługuje. 

Proszę Cię więc Szan. Red. za- 
komunikować bezzwłocznie Komite- 
towi polskiemu miasta Chicago mo* 


dać mi odpowiedź; bym wiedział 


musi. 


zabawę a 


liczbie nie 


aby 


EEEO O OO OIIE E ILA GENO AEA TTE TE 


jak mam działać w tym razie. 
Oczekując na łaskawą odpowiedź, 
zostaję z prawdziwym szacunkiem 
sługa 
Antoni Kontski, 
Chickering Hall, 
130 F:fth Ave., New York. 


Niemcy, Polacy, Bismark. 

Kiedy Konrad mazowiecki dawał 
przytułek w Dobrzyńskiej i Micbal- 
skiej ziemiach, tułającym się bez 
schronienia Krzyżownikom, pod wa- 
runkiem pomagania walczyć pogań - 
skich Słowian przy ujściu Wisły i 
ku Preglowil); nie mógł przypuścić 
aby czarny habit tych zbrojnych 
mnichów, tyle mógł okrywać złej 
wiary, żądzy i fałszu.. Ale nie 
ubiegło sto lat zaledwo, już musiał 
Łokietek zadawać im tęgie oięgi, 
aby nauczyć, że łupież, gwałty, 
sprosności nie uchodzą bezkarnie, 
chociażby zakon chrześciańskim na . 
zywać chciał. — 

Niestety król Łokietek wkrótce 
po zwycięztwie pod Płowcami umarł. 
Nie miał więc czasu upokorzyć raz 
na zawsze tych wszetecznych krzy” 
żowników. -- Toteż oni na nowo 
się jęli swego rzemiosła: rabusiówm 
rycerzy. I po całem Pomorzu od 
Szczecina, Kołobrzega (Kolberg), 
przez Kaszuby, Gdańsk, Żaławy aż 
po Kurską zatokę, prawie po samą 
Kłajpedę (Memel), tępili rody Sło- 
wian i Litwy. 

Rozpusty, wszeteczeństwa, zdzier= 
stwa, gwałty zbezbożniałego zakonu 
granie nie miały — toteż i cierpli- 
wości tępionym zabrakło. Wszystkie 
te eprosności wtenczas jeszcze nis 
nazywano Kullurkampf, ale za» 
wsze już było szwabską cywilizacyą. 

Ci więc co przetrwali te ausrof - 
ten owego czasu — unieśli ciało i 
duszę przechowali — odezwali się 
do pobratymczej Polski. I pospie» 
szyli Lechici ze świeżo: nawróconymi 
Litwinami na ratunek uciśnionych. 
I począwszy karcić zarozumiałych 
krzyżowników pod Grunwaldem, Ta- 
nebergiem upokorzyli traktatem w 
Toruniu, grodzie czysto polskim, ro- 
dzinnym Mikołaja Kopernika, — 
Pru-sy (porusy — prussacy2) po” 
łączyli się z Polską. Zatrzymali 
naukę Chrystusa Świętą, ale od: 
rzekli się na zawsze przyjaźni i u* 
sług niecnych rabusiowskich dobro= 
dziejów! — 

Zdawałoby się, że odtąd krzyżo 
wnicy zaniechają swego systemu. — 
Ale wilcza natura „do lasu ciągnie. 
To też dawne obyczaje w inną li 
tylko przywdziały się szatę. Porzne 
ciły i krzyż i habit, wyparli się 
ślabów, przyjęli niby Reformę. Od 
krzywoprzysięztwa — do złej wiary 
i obłudy, niedaleka droga — prze» 
zwali krok swój „nową polityką 
i ją uprawiać między Słowianami 
uad Wisłąi Litwinami nad Niemnem 
(Memlem) wsięli się. I oto w 
drugie 400 lat prawie, wygłosili 
„nową publicznie politykę „,ausrot" 
ten * 

Obaczą wnuki nasze jakie tej 
kulturkamp? polityki będą owoce, 
której nasiona zasiał » takim od» 
dźwiękiem Bismark — chcć nie 
pierwszy jej wynalazca. — 


1) Pregel, reka wpadająca do Baltyku pod 
Królewcem, byta granicą w odległych czasach 
między Litwą i Słowianami nadbaltyckimi. Być 
może, że bierze nazwę od przyległa, prylegle, 
skąd bardzo łatwo Niemcy przerobili napregel 
i dziś dają etymologią inng, wygodniejszą dla 
siebie. Alboż podubnych przyktsdów mało: 
ZyrkeBieraków,Bomst Babimost; Ł kletko- 
wa Góra, kilka tygodni temm, dosteta nazwe 
„Wilhelm hoehe.* — Jakto ona ogłądataby się 
na takie dictam acerbum, gdyby żandarm nie 
stał blizko! — 

2] Prussy, Borussia, po-rusy, had 
rzeką Rusąę. — Rzeczka Rus, czy Russ nie 
daleko Królewca, dała nazwisko p o-r ug, Jak 
są podobna w Litwie 1 w Polsce: po-morze, pe 
nad morzem, po-wisle, ned wisłą, peniemne, 
nad Niemnem. Ponary, naa Naris (Wilii dawne 
litewskie miano); pomusze, nad Muasą. Ponie- 
wierz nad Niewiurzą i t. p 


Korwin. 


Tygodnika Powieściowo=Naukowe- 
go z druku wyszedł No. 85 (Ro- 
cznik lI) i zawiera: Opactwo Car- 
row przez J. F. Binith (ciąg dal- 
szy); Ostatni figiel pana Jacentego 
był najlepezy (Gamędziarz;) Dzieci 
wdowy, powieść moralna dla dojrza: 


łej młodzieży; (ciąg dalszy). Treść 


naukowa: Tanie leczenie domowe 


rozmaitych chorób (ciąg dalszy). 


To jego rozumowanie nie bardzo mi 


Stany Zjednoczone i inne Í aby pod naczelnictwem zuchwałych 


kraje. 

Będzie temu przeszło lat 50, kie- 
dy Anglik, Sydney Smith, powiem 
dział, że ludzie mieszkający w Sta- 
nach Zjednoczonych są najszczęśli- 
wszymi ze wszystkich. Naród nie 
ponoszący ciężarów państw pozosta- 
jących pod berłem królów i cesa. 
rzów; nie mający sąsiadów zazdro - 
snych, z których powodu musiałby 
utrzymywać kosztowną armię i flotę, 
nie posiadający szlachty i arysto- 
kracyi wyzyskującej lud; mający 
wolność polityczną i religijną, nie 
znający życia społecznego, w którem 
jedna klasa mianuje się być lepszą 
od drugiej, a posiadający oprócz 
tego niezmierzone, choć nie rozwi- 
nięte jeszcze zupełnie źródła do- 
brobytu; naród taki, powiada ów 
Anglik — powinien się czuć dum- 
nym wobec Europy, posiadającej 
owych książąt, których najmniejszą 
faotazyę lud musi zadowolnić, ma 
jącej wielkie armie i doty opłacane 
z podatków uciśnionego ludu, szczya 
cącej się honorowemi swemi orde- 
rami i kastami spółeczeńskiemi; bę: 
dącej zaludnioną przez ludy noszą - 
ce dotąd jeszcze jarzmo ‘tyranii 
średniowiecznej i mającej z jednej 
strony bogaczy, którzy nawet nie 
mogą obliczyć swego majątku, s z 
drugiej ludzi pogrążonych w naj- 
większej nędzy. 

Zdawało się wtenczas, że lud a= 
merykatski stał się posiedzicielem 
szczęścia i dobrobytu, jakiego mu 
mogły zazdrościć owe masy euro- 
pejskje uginające się pod jarzmem 
despotów i tyranów, nie mające 
nawet nadziei, iż kiedyś zdołają po 
lepszyć byt swój własny j dzieci 
swoich. 

Przez 50 lat, które minęły od 
owego czasu, kiedy entuzyastyczny 
ów Anglik tak świetnie przedstawił 
obraz dobrobytu i szczęścia młodej 
rzeczypospolitej Stanów Zjedno 
czonych, zmieniło się wiele rzeczy 
w Ameryce i Europie. Podczas 
gdy w Europie — czyli starym kras 
ju, jak ją ta nazywamy — masy 
ludu nabrały więcej oświaty i po- 
caynają cokolwiek lepiej żyć, tu w 
Ameryce, pomimo rozwoju zasobów 
krajowych, pomimo zbogacenia się 
jednego i drugiego z ludności tutej- 
szej, daje się czuć pogorszenie po- 
łożania ogółu. 

Z powodu napływu, nie wielkiej 
oświaty posiadających robotników 
z Azyi i Europy, powstały tutaj 
kwestye socyalne i polityczne, nad 
jakiemi od dawnych czasów łamali 
sobie głowy politycy i ekonomiści 
starego Świata. Wielkie bunty ro- 
botnicze roku 1877 okazały, że po 
między naszą ludnością znajduje się 
nowy a vzęsto zgubny żywioł; prze” 
dłużony zaś handlowy i finansowy 
zastój, jaki panował w Stanach Zje: 
dnoczonych przez lat kilka, udowo= 
dnił, że tutaj istnieją żywioły takie, 
o których dawniej nawet nie ma- 
rzono. 


Pod niektóremi względami więc 
sccyalne i ekonomiczne położenie 
Stanów Zjednoczonych nie jest zu- 
pełnie zadawalniającem i bardzo wje- 
lu obawia się przyszłości. Spoj- 
rzawszy jednakowoż na stosunki 
krajów europejskich, największy na- 
wet pesymista amerykański musi 
powiedzieć, że tutaj jednakowoż jest 
jeszcze cokolwiek lepiej, jak w Eu- 
ropie. Zatargi i spory tutejsze 83 
niczem, jeżeli je porównamy z nie- 
pokojami europejskiemi. 

W Wielkiej Brytanii . zachodzą 
takie sprawy, że nie byłoby zadzi - 
wiającem, gdyby państwo to utraciło 
niektóre ze swych posiadłości. Lud 
irlandzki buntuje e'g praktycznie 
przeciw angielskiej władzy królew- 
skiej a w Anglii samej część lu- 
dności, w rozpaczy, iż nia może © 
trzsymaś pracy, garnie się pod czer- 
wong chorągiew eocyalizmu i anars 
chizmu i otwarcie wypowiada wojnę 
społeczeństwu i rządowi. Podczas 
gdy robotnicy fabryczni przebiegają 
ulice większych miast, ubodzy rcl* 
nicy żądsją podziału wielkich dóbr, 
pozostających w rękach wyższej i 
niższej szlachty i organizują się, 


który nie uniósł nazajutrz, 


przez 


kapitanów osiągnąć swój cel, Wpływ 
angielski w sprawach europejskich i 
całego świata poczyna upadać. W 
Francyi jest obecnie wielkie przesi 
lenie finansowe; lud opłaca więcej 
podatków, jak za czasów pierwszej 
rewolucyj, skarbiec jest próżnym, 
długi się pomnażają, kredyt upada, 
klasy robotnicze i rojaliści intrygu- 
ją, aby znieść rzeczpospoltą, pod: 
czas gdy komuniści starają się wy- 
wrócić filary podtrzymujące pań - 
stwo i porządek społeczny — Fran. 
cya zaiste hie jest szczęśliwą. I w 
Niemczech, gdzie kanclerz żelazny 
dzierży w ciężkiej swej dłoni berło 
władzcy nie lepiej.  Urzeczywistnie 
nie mrzonki Niemiec — zjednocze” 
nie — nie zadowoliło lud tak, jak 
mniemano, a Bismarck daremnie u= 
siluje zaskarbić „sobie łaskę przez 
wydalanie Polaków i prawa przeciw 
socyalistom, w Avstryi różne naro- 
dowości nie mogą się zgodzić; w 
Hiszpanii widzimy lud ubogi, nie 
oświecony i zabobonny, bojaźliwy 
zarząd a zepsutą i upadającą arje 
stokracyę; w Rosyi car obawia się 
własnego cienia — bo avi na minu 
tę nie jest pewnym życia, — ni 
hiliam wkorzenia się coraz bardsiej 
pomiędzy klasami oświeconemi; co- 
raz to nowo ofiary, kończące gwe 
życie na szt bienicach, na Kaukazie, 
w kopalniach i na stepach Sybiru i 
Kamczatki; Turoya umiera powoli, 
a sępy sąsiednie zaledwie mogą do= 
czekać chwili, kiedy będą mogły 
ją rozszarpać. | w mniejszych pań. 
stwach europejskich: panuje nieład i 
każde z nich drży przed moceniej= 
szemi ewemi sąsiadami.  Jednem 
słowem w całej Europie od Atlan: 
tyku do gór uralskich, od morza 
białego aż do Śródziemnego jest na 
porządku dziennym nieład, niepokój, 
rewolucya lub tyrania. 


— Skutki wydalań dla Niem: 
ców. Jeden z posłów niemieckich 
odebrał od nadwornego dostawcy win 
w Moguneyi list, w którym się tenże 
skarży, że między inoemi pewna 
właścicielka firmy w Kijowie której 
rocznie za 20,000 marek towarów 
sprzedawał, zerwała z nim stosunki i 
przesłała mu list następujący: „Ki 
jów 21 września 1885. Do pana 
Guttmana w Moguncyi Mam za- 
szczyt donieść Panu, że jakkolwiek 
osobiście jest mi to nieprzyjemnie, 
mimoto nie mogę mieć dalszych sto- 
sunków handlowych z Niemcami a 
to wskutek ostatnich srogich rozpo 
rządzeń, jakie książę Bismark wy- 
dał na Polaków w Poznańskiem. Z 
poważaniem L. Kunderewicz.” —- 


* Z Shacghai w "hioach dono 
si tam wychodzący „„North China 
Herald“, że w chińskiej prowincyi 
Schansi znaleziono znaczną ilość 
pieniędzy rzymskich, pochodzących 
z czasów cesarzów  Tiberyusza, 
Klaudiusza, „Nerona. Wespazyana, 
Nerwy, Trajana, Adryana, dwóch 
Antoninów, cesarzowej Faustyny i 
cesarzów Komodiusza,  Galenusza 
i Aureliapa. Okazuje się więc, że 
Rzymianie musieli już mieć stósun= 
ki handlowe ze wschodniemi pro 
wincyami cbińskiemi. 

* Dwaj przyjaciele pokłócili się, 
ponieważ jeden obraził drugiego, 
który następnie go zastarzył, Termin 
miał się odbyć u sędziego pokoju; 
obaj musieli zaczekać w: przedpo- 
kojv. Nie mówiąc nic i mierząc się 
groźnym wzrokiem siedzieli oba 
przyjaciele mna przeciwko siebie. 
Oskarzony przerywa nareszcie mil- 
czenie i mówi: „Czyż miałeś po- 
trzebg zaskarzyć mnie © takie głop- 
atwo? Od 28 lat byliśmy dobrymi 
przyjaciołmi, a teraz musiałeś ty 
wole mnie zaskarzyć! Teraz dopiero 
przekonałem się, jakim jesteś — ty 
barani tbie, ty głupcze, ty ośle, ty 
nosorożcu —- Dalszy mowę przerwał 
mu sługa sądowy, który ich zuwołał 
do sędziego pokoja, @dy ten ich 
napomniał, aby się pogodził, 
oświadczył skarzyciel: Panie sędzio, 
jużeśmy się pogodzili, oskarzońy 
bowiem przepraszał mnie w przed- 
pokoju tak dobitnie, Że nie Żądam, 
aby był nkarany i cofam skargę — 
koszta zaś zapłacę sam. 


pomyłkę, 
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| POLSKA. 


Ziemie Polskie. 
Pod Moskalem. 


Usiłowania zmoskwiczenia Pola- 
ków nie ustają, W końcu z. r. 
wszyscy nauczyciele gimnazyalni Po- 
lacy w Kalisza musieli podpisać zo- 
bowiązanie, iż z uczniami nigdzie, 
nawet w domowych stósankack, po 
polsku mówić nie będy, Że w obrę- 
bie gmachu szkólnego po polsku 
mówić nia wolno, jest rzeczą wiado- 
mą i od wielu lat już praktyko- 
waną, 

— Nad gravicg Królestwa Pol- 
skiego urzędnicy rosyjscy spisują 
fabryki. Pokazało się, ża w obwodzie 
sosnowickim na 54 fabryk 38 znaj- 
duje sig w ręku Niemców, 9 w ręku 
Żydów, a 7 tylko w ręku Polaków, 
Wzdłuż kolei warszawsko- -krakowskiej 
prawie wszystkie fabryki są w ręku 
Niemców, którzy zatrudniają około 
50 tysięcy rękodzielników niemiec- 
kich. 

— Ke. Jan Burba, proboszcz z 
Twerecza w powiecie  dzisieńskim 
gubernii wileńskiej, opisuje w ,,Gaz- 
sigt.“ szczególny wypadek. Oto 
w parafii tej, w leśnictwie Szenapincj, 
żona leśniczego Antoniego Godale- 
wieza, Marysnna, matka dwojga 
dzieci, w przystępie obłą kania znikła 
domu bez wieści. Szukano nie- 
szczęśliwej po całej okolicy, ale 
daremnie. Miesiąc minął cały, a nie 
było o niej ładnej wiadomości. 
Naraz włsśnis po vpływie miesiąca 
znaleziono ją przypadkiem wśród 
puszczy leśnej, ledwie żywą. Odzie- 
nie na niej zgniło, a rękę jedną 
miała odmrożeną. Chociaż chora, 
była jednak przytomną. Przywie 
ziona do domu opowiedziała, że przez 
cały czas błąkania się w lesie nio 
nie jadła, tylko Śnieg do ust kładła. 
Sądzili wszyscy, Że po takiem wy- 
głodzeniu umrze. Tymczasem zaczę- 
ła się na zdrowiu poprawiać i dotąd 
Żyje, wciąż jednak skarży się na 
dreszcze. 

— Klasztór O. O, Paulinów na 
Jasnej Górze Częstochowskiej ma 
obecnie tylko zakonników 12, ucz- 
niów św. teologii 3 i braciszka 1. 
Przeorem ich jest ojciec Piotr Ka- 
bawski, Zakon ten niegdyś bardzo 
liczny w Polsce założył Włudysław 
książę Opolski w roku 1882, Obce- 
nie należy do tego zakonu jeszcze 
tyiko istniejący klasztor na Skałce 
w Krakowie, którego założyciólem 
był słynny Jan Długosz w roku 
1472. Prczeorem O. O. Paulinów w 
Krakowie jest dziś ojciec Melchior 
Bajmanowski, który ma pod sobą 
w zakonie zakonników 8 i klery- 
ków 2. 


Pod Prusakiem, 

W. Hs, Poznańskie, 
Miasto Nowy Tomyśl, które na 
zasadzie zatwierdzenia króla Pol- 
skiego, Stanisława Augusta Ponia- 
towskiego, z dnia 8go kwietnia 
1786g0 roku założone zostało, ob» 
ebodzi dnia 8go kwietnia rb. ewą 
10004 rocznieg istnienia, 

— W Zdunach pod Krotoszynem 
zabił widłami robotnik Malczewski 
robotnika Foerstera, z którym długi 
czsa Żył w miezgodzie. Mordercę 
aresztowano i do więzienia sądowe. 
go odstawiono. 


Prusy Wshodnie i Zachodnie. 
W Świesiu w Prusach Zachodnich 


włamał się złodziej w nocy z 17 


Da 18 z. m. do kościoła katolickie- 
go, otworzył przemocą cztery skar- 


'bonki i skradł z nich około 18 ma- 


rek, Zamki przy drzwiach nie były 
naruszone, prawdopodobnie więc złu- 
dziej dał się po nieszporach zam- 
knęć w kościele, zkąd rano, gdy 
kościół otworzyli, wyszedł, 


— Piękny przykład ofiarności 
dała młodzieś w Redownicy, Tam 
ma się budować nowy kościół. 12, 
młodzieńców i panien zobowiązało 
się na budowy kościoła co rok skła* 
dać 60 mrk. tək długo, aż dług 
budowlany będzie pokryty. - Pier- 
wsze 60 m. złożyli jož w złoto. 
wskiej kasie oszczędności. 

— W Możnach pod Margrobową 
w Prusach Wschodnich 


szłej wiosny właściciel Kowalczyk 
na swem polu przy oraniu dwa garn- 


— Mospan Polak? — rzecze do mnie. 


„| nonik zwołuje cichaczem służbę, i 


znalazł ze- 


ki miedziane z 27 podwójnemi ta- 
larami i okcło 15 funtów srebrnej 
monety. Starzy ludzie od dawna 
powiadają, że na owym gruncie są 
zakopane pieniądze, lecz młodzi nie 
dawali temu wiary; teraz chcą się 
podobno na seryo wziąść do prze- 
kopania całej roli i wyszukać sklep, 
w którym się mają znajdować nie- 
zmierae skarby. fnni mówią, że w 
poblizkim lesie» w pagórku przy 
drodze prowadzącej do Szczecinek, 
zakopali Francezi w roku 1812 dwa- 
dzieścia beczek złota, które zabrać 
z sobą mie mogli. Juž nieraz pusz- 
czał się niejeden ma oskotnika i 
kopał tam całemi dniami, lecz na- 
daremnie, 

— W piątek 22 z. m, zakradli 
się złodzieje do plebanii Jeżewskiej. 
Po wieczerzy X, proboszcz kanonik 
honorowy Siemigke zajęty był w 
pokoja mieszkalnym, służba koń- 
czyła robotę dzienną w kuchni. 
Wśród wieczorrej ciszy dolatują 
X. kanonika jakieś szmery i głosy 
niezwykłe z jego sypialni. Przewi- 
dnjąc nieproszonych gości, X. ka- 


w liczniejszem otoczeniu udaje się 
do sypialni. Zaledwo otworzył drzwi, 
z ręki rabusia padł strzał pistoleto- 
wy. Szczęściem kula chybiła kano- 
nika, a spłoszeni rabusie powyska- * 
kiwali wyłamanem oknem, unosząc 
40 mrk. gotówki, na prędce porwa- 
ną odzież X. i ione drobnostki, 
Najazd to był opryszków na wiel- 
kie rozmiary. Złodzieje dopadli sań 
przygotowanych ma łupy i w nogi; 
za saniami potoczyły się saneczki w 
których Biedział może wódz naczel- 
ny tej halastry. 

— W kościele H., *w powiecie 
tylżyckim, zamierzono przebudować 
boczną kaplicę, skutkiem tego wy- 
padało vśunąć kilka grobów, zbyt 
blizkich / fundameńtów kościoła, 
Uwiadomiopo o tem krewnych tych 
zmarłych, których groby miały być 
naruszone i wiele osób przybyło na 
miejsce. Między innemi otworzono 
trumnę zmarłej niedawno J8-letniej 
córki właściciela Z. w B. i spostrze- 
Żono z przerażeniem, Że zwarła 
dziewczyna leżała w trumnie twarzą 
na dół. Włosy miała powyrywane, 
paznogcie poprzygryzane i twarz od 
drapania pokaleczoog. Widocznie 
nieszczęśliwa nie zmarła, tylko była 
bezwładnie uśoiona, 

Rozpacz rodziców trudno sobie 
wystawić, zwłaszcza, Że głupia słu- 
Żącu teraz dopiero się preyznała, 
iż widziała, jak zmarła leżąc zaraz 
po dokonanem włożeniu jej w tru- 
mno w pokoju, jedną ręką poruszy- 
ła. Nie przyznała się do tego z 
obawy, aby jej nie posądzono o Śmie- 
8zne przywidzanie. 


Nzlązk. 

Z Zabrza piszą do „Katolika: 
Posłuchajcie, co żydowscy szynka- 
rze w Zabrzu uradzili, ażoby poka 
zač rządowi i Światu, źeluł Żadnego 
monopolu na gorzałkę w Żaden 
sposób nie chce. 


Oto ułożyli petycyą i taką w 
każdem Żydowskiem piekle na stole 
wyłożona znajdziesz, a przy niej 
pióro i atrament do podpisania. 
Naturalnie, że z początku nikt rie 
chciał podpisać, lecz żydkowie pio 
w ciemig bici, zaraz coś uradzili mię- 
dzy sobą i to ciągnie, jak magnes 
żelszo. 


Oto jak jaki chłop do szynku 
wejdzię, zaraz bierze grzeczny žy- 
dek wielką flaszkę. wódki i spory 
kielich, idzie do chło pa, ` cząstuje i 
prosi podpisać, powiada, Że 
chce -wszystkie piekielne 
pokasować, i tylko 
eprzedawać, 


kaplice 
sam gorzałko 
j to za bardzo drogie 
pieniądze (liter po 3 m.) a co naj- 
gorszego, Że jakeś co kupił, wypijesz, 
Zaraz 2 izby wychodź, czyń zdrów, 
czy na dworze młota, deszcz lub 
mróz, prawa w Rzynko, jak teraz 
siedzłeć, mieć nie będziesz. 


To pomogło i podpisy za kieli- 
szek gorzałki, jak grad się sypią. 
A co przy tej sprowie najśmieszni-j- 
szem, oto dużo miłośników prze- 
wracania kieliszków, s przytem za 
darmo, chodzi od jednej Żydowskiej 
karczmy do drugiej, powiadając, Że 
mu jego koledzy tu iść kazali jakieś 
pismo podpisać, za co ma kieliszek 
wódki dostać i tak dalej, że nim 
wszystkie ży dowakie karczmy obszedł, 
ażeby dać swój podpis, na nogach 
stad nie zdołał i w Śniegu się taczał, 
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rząd ; 


Naturalnie, że jedno i to samo pa. 
zwisko w Zabrzu we wszystkich 22 
żydowskich 
Dziwisz się, Że tu až 22 takich ka- 
plio piekielnych w Żydowskich rę- 
kach, 


szynkach znajdziesz. 


Są też jeszcze 4 i to w 
chrześciańskich rękach, lecz tak 
nie kwitną, jak-pierwsze. 


— Salązka prowincya Braci Miło- 


sierdzia posiada obecnie 6 szpitali, 
a to w Wrocławiu (założoną w 1712 
r.), w Prądniku (zał. 1766), w Pil- 


chowicach (założony 1814), w 
Franksztynie (zał, 1850), w Świoa- 
wie (na Dolnym Szlązku zał, 1864), 
w Bogucicasb (zał. 1874). Ogólna 
liczba osób pielęgnowanych w wszy- 
stkich klasztorach w 1885 r. wy- 
nosiła 7745;z tych było 5014 katoli- 
ków, 29 żydów, 2072 protestantów; 
6375 z tych wyzdrowieło, 270 ulży- 
ło się; nie wyleczyło się 189; 454 
zaś umarło; w dalszej kvracyi zo- 
stało 475. Od założenia najstarszego 
szpitalu wrocławasiego w 1712 roku 
pielęgnowano dotąd niemviej jak 
816253 mężczyzn. 

— Z Królewskiej huty donoszą: 
Pracujący tu od wielu lat górmk 
Piotr Winter z Polski, mimo na- 
kazu wydalenia, jaki otrzymał w 
lstopadzie, pozostał na miejscu. 
Wniósł on do prezesa rejencji 
prośbę o przedłużenie terminu, a 
gdy 11 bm. otrzymał odpowiedź 
odmowną, za radą policyi udał się 
do lantrata. Za to musi on zapła. 
cić 5 m. kary, albo odsiedzieć 2 
dni w więzieniu, na co skazał go 
sąd ławniczy za przekroczenie rozv 
porządzenia rejencyi z r. 1850 (a 
zatem za nieusłuchanie nakszu!) 

— Z Prądnika na Szlązku wy- 
dalają wożoicę T., Rosyanina, któ 
ry zostawał w Błużbie u nadinspe - 
ktora cłowego. Wożnica T.. przed 
16 laty umknął przed służbą woja 
skowg. 

— W Katowicach rozpoczęto tak. 
ża wydalania. Pierwszy los padł 
na robotnika przybyłego z Galicyi. 
Jego samego, żonę i dzieci jego, 
tudzież sprzęty domowe umieszczo- 
no na sankach i w asystenuji Bier 
żanta policyi odstawiono do Mysło- 
wie, zkąd miał być wydany władzom 
austryackim w Jaworznie. 

— Następujący księża górnoszlą- 
scy, należący do archidyecezyi oło- 
muńskiej w tym roku obchodzą 25 
letni jubileusz kapłański: Ka. pro» 
boszcz Augustyn Honika w Posni: 
cach, i ks. dziekan Joachim Rich- 
tarsky w Hulczynie; 50 letni jubi- 
leusz zaś obchcdzi sam Książę- 
Arcybiskup ołomuniecki Kardynał 
Ks. Fnersterberg. 


Pod Austryakiem. 


Galicya. 

— Na cześć Rogozińskiego > 
był się w Krakowie d. 24 z. 
staraniem dawnej resursy, banki, 
który wypadł, jak donosi „„,Czas'**, 
świetnie, . Pierwszy toast wzniósł 
hr. Feliks Mycielski; następnie za- 
brał głos br. Cieszkowski i w dłuż: 
szem przemówieniu, wykazując wa- 
źność zadania i ekonomiczne korzy- 
ści, jakie się w Środkowej Afryce 
dla ludów cywilizowanych otwierają, 
zakończył życzeniem, ażeby się mo - 
‘gło zawiązać w. Krakowie Towarzy» 
stwo geograficzne polskie, - któreby 
na wzór Towarzystw zagranicznych 
popierało w tym celu podjęte usiłoe 
wania, Po wzruszającej odpowiedzi 
p- Rogozińsk iego, uniesieni słucha 
cze postanowili przystąpić do rzeczy; 
myśl poparta przes pp. Btrasze- 
wskiego i Bzajnochę znalazła po” 
wszechry poklask i wnet posypały 
się składki: Hr. Antoni Wodzicki, 
imieniem komitetu klubu, oświadczył, 
iż tenże składa pierwszy na założe 
nie Towarzystwa geograficznego 500 
złr. Poczem lista składek pojedyn= 
czych członków, otwarta z inicya « 
tywy p. Czesława Kieszkowskiego, 
przyniosła w przeciągu pół godziny 
sumę 1,410 złr. Dalsze przepro. 
wadzenie całej sprawy poruczono pp. 
Rogozińskiemu, Szajnosze i Ciesz - 
kowskiemu, a jako najodpowiedniej- 
szego prezesa wymieniano powszech- 
nie hr. Karola Lanckorońskiego. 

— W Tarnopolu 27 stycznia, 
Izraelita Ignacy Landman, mając 


zamiar wejść w związki małżeńskie 
z córką pewnego mieszczanina... .. 
Rusinką, przyjął religię katolicką, 
według obrządku greckiego. 

— Okropny wypadek zdarzył 
się we Lwowie. Jan Kowalski, cze- 
laduik szewcki, liczący lat 24, po- 
chodzący z Warszawy, wydalony 
przed 4 miesiącami wraz z żoną 
swoją Elżbietą i dwojgiem dzieci: 
4letnią Heleną i 18 miesięcy liczą - 
cą Kazimierą z Torunia, gdzie przez 
wiele lat przebywał, osiadł we Lwo- 
wie, otrzymawszy zajęcie jako do- 
zórca latarników u tamtejszego przed- 
siębiorcy naftowego oświetlania 
miasta. 

W tych dniach rano o godzinie 
9 wyszedł Kowalski z domu do słu- 
żby, a za chwilę po nim i żona je” 
go, zapaliwszy w piecu, udała się 
do miasta, mianowicie do komitetu 
wygnańców poznańskich po zapomo- 
8ę, pozostawiwszy wspomniane dzie» 
ci bez dozoru w mieszkaniu pod No. 
33 przy ulicy Leona Sapiehy. Kie. 
dy o godzinie 11 przed południem 
Kowalska powróciła do domu, za- 
stała już w sieniach takie kłęby 
dymu, że nie mogła wejść do mie- 
szkania i dopiero przywołany stróż 
wyważywszy okno zdołał dostać się 
do wnętrza tegoż i wynieść dzieci, 
z których starsze leżało na podło- 
dze, a młodsze na łóżłu, lecz już 
bez życia, uduszone dymem, 

Wszelkie usiłowania, aby je przy- 
wołać do życia, pozostały bez sku - 
tku. Przybyła na miejsce komisya 
stwierdziła, jak donosi urzędowa 
„/Gazeta'*, że w ciasnej iadebco 
Kowalskich było łóżko żelazne za 
blizko pieca ustawione, skutkiem 
czego zatlił się siennik, a następrie 
pościel, ogień jednak, dla braku 
powietrza nie wybuchł płomieniem. 
Zwłoki ofiar oddano do kostnicy 
głównego szpitala i wytoczono po- 
stępowanie karne. 

* Ksiądz Karol  Mikoszewski, 
przybył w tych dniach do Krako- 
wa z wygnania w Rosyi, gdzie 
przepędzić musiał 12 lat pod do- 
zorem policyjnym,  uzyszawszy 
awclnienie; kiedy mu jednak wzbrc- 
niono zamieszkać w- Królestwie Pol- 
skiem i zabrsnycb  prowincyach, 
nprosił sobie legalny paszport za 
grabicg, który mu udzielono, 

Dla wszystkich mbviemających, iż 
rząd rosyjski powoduje się wzglę- 
dem nienawistnego mu żywiołu pol- 
skiego jakąkolwiek ludzkością, fakt 
u Życia księdza  Mikoszewskiego 
wielką może być nauką. Ksiądz M., 
po upadku powstania 1863 r. zoany 
na emigracyi jako prezes komitetu 

Bratoiej pomocy w Paryżu, autor 
wielu artykułów treści politycznej 
w r. 1872, w rocznicę powstania na- 
rcdowego wypowiedział w Genewie 
głośną później mowę (La Pologne 
et la Rassie dans Ja Slawie), w której 
radził rodakom zapomnieć o da- 
wnych urazach i niunawiściach do 
Rosyi i pójść z nią ręka w rekę 
dla dobra całej Słowiańszczyzny. 
Nie radził w prawdzie ksiądz M., 
aby Polacy ślepo rzucili się do 
stóp cara, lecz po wojnie 1870 r. 
wypowiedział przypuszczenia, iż 
carat wyjdzie na drogę reform i po- 
jednania z narodem polskim. 

W myśl tych zapatrywań w 1878 
r. podał ksiądz M. prośbę do vara, 
w której prosił o pozwolenie po- 
wrotu, z prawem wolnego zamie- 


Bzkaniu, gdzie znajdzie stałą sie-- 


dzibę i przyrzekł być wiernym pod- 
danym. Pozwolenie powrotu do kra- 
ju udzielonea mu zostało przez 
ph ambasady w Paryżui ksiądz 

„ ufny w Jasko oarsky, pomimo 
AnA przyjaciół, wyruszył do 
Polski, Ta czekało go znane juž 
tysiącom naszych rodzków przyjęcie. 
Z granioy z eskortą Żandarmów od- 
stuwiono go do oytadeli, gdzie wspa- 
niałomyślny rząd siedm miesięcy go 
przetrzymał, następnie bez. wsze|- 
kiego sdu, lecz w skutek carskiej 
łaski, zesłano go do Woroneża, gdzie 
pod pieczołowitą opieką policyi kil- 
kąnaście lat przepędził w nędzy i 
poniżeniu, 

Dotkliwie, lecz radykalnie prze- 
konało to księdza M., czego właści- 
wie tak Polacy, jak i inni Słowianie 
spodziewać się mogą od pozującej 
na „oswobodzicielkę* Rosyi, Ksiądz 
M. zamyśla wydaó  kilkatomowy 
pamiętnik doznanych przygód, dla 
nauki i przestrogi wielu jeszcze 


optymistów naszych, 


— To co innego, a teraz, proszę mię za- © 


z 


— Otóż to; jeźli jeszcze nie poszedł, to 
można iść z nim razem. 

I posłała po Icka. 

Rudy, zyzowaty Icek wkrótce sj 

Powiedziawszy Bóg zapłać” gosposi, 
skierowałem się z nim ku miastu. Niewielka 
to mieścina: jeźli kto na jednym końcu ki- 
chnie, to na drugim zdrowia mu Życzą; prze- 
byliśmy więc je prędko, następnie most jeden 
na Wiśle, potem wstąpiliśmy na drugi; jegier 
tylko stojący na środku ostatniego, wybąknął 
parę słów po niemiecku. Icek mu powiedział 
że idziemy za kupnem siana. 

Przeprawiwszy się tym fortelem przez 
granicę, z drugiej strony już ładnej straży, 
nawet przei komorą pruską ni» wid ziałerc. 

Uradowany, wstępuję z nim do zajazdu, 
lecz ponieważ zauważylem jego ciekawość 
względem celu mego przybycia do Prus, w 
zajeździe pytam, czy tu nie zatrzymał się 
kupiecki furgon o czrarech białych koniach, 
tej nocy? Otrzymawszy odpowiedź, jak się 
rozumie, przeczącą, objawiam zamiar aby poz- 
być się faktora, oczekiwania, niby na przy- 
bycie wymyślonego kupca, i chcę ofiarować 
lckowi parę cwancygierów na odprawkę, lecz 
nie mając drobnych,  rozmieniam sztukę 
złota. 

Nieostrożnie zrobiłem, że zamiast zgarnąć 
zdawkową monetę, przeglądałem ten napływ 
w tamte miejsca bitego kruszczu z Korony, 
Krakowa, Prus i Austryi — potem  poczęsto - 
wawszy leka, nagradzam mu sowicie trudy, 
życząc szczęśliwej podróży. 

Ale ten zaczyna gderać, że ponieważ ra - 
zem zə mną przyszedł, razem więc powrócić 


przypadło do smaku; lecz skoro nadmienił, 
że jegier stojący na moście, możeby go prze- 
puścił i samego, gdybym mu dał na przeku- 
pienie tegoż, poznawszy we wszystkiem nasz e 
przebiegi, aby nie zwrócić na się uwagi 
mieszkańców, wychodzę czemprędzej z zajazdu 
i cheę się ostatecznie okupić. Wyjmuję sakiew- 
kę, lecz zmyślny izraelita, jednem szarpnięciem 
wydziera mi ją z ręki, zanim zdążyłem schwy- 
cić go za pejsy i ucieka na most z odwro- 
tem. 

Zrabowano mię wśród zabudowań, wśród 
dnia białego; wytrącono ostatnią broń, pie- 
niądz! I zostałem nagle, jak łódź bez steru 
na falach, pośród cudzoziemców, nie znający 
ich języka, bez grosza i nie śmiejąc szukać 
sprawiedliwości! 


XI. 


PRZYGODY 
W SZLĄZKU I SAKSONII. 


Potrzeba było uchodzić z duszą; nogi 
ustawały, głód dokuczał, noe się zbliżała, a 
dzięki starozakonneńnu nauczycielowi ostrożności, 
w kieszeni pustki. 

Choć bez grosza, wypada zajść na nocleg 
do gospody, nawet wziąść tam osobną stan- 
cyę, z dobrą miną, po pańsku, bo tym tylko 
sposobem może unikuę, Bajprzód choroby, 
powtóre zapytań o ów nieszcżęśliwy paszport, 
na którym mi zbywało, Tak więc postąpiłem 
i na dobre to wyszło, bo gospodyni karczmy, 
Szlązaczka, odbierała od przybywających niem- 
ców, mających nocować w ogólnej izbie, 
reęisebuch y, zapewnę przez obawę, aby 


cudzego mantelzaFa. 

Posiliwszy się nieco zupą z piwa i kar- 
toflami w mundurach, udałem się na spoczynek 
do osobnego numeru, lecz noc spędziłem 
bardzo niespokojnie, gdyż po tak cierpkich 
przejściach, jakiś rodzaj maligny mię opanował 
i zdało mi się, że ktoś przez lufcik w drzwiach 
kłódki do mnie rzuca — z początku po jednej 
potem po kilka, następnie secinami. Zerwałem 
się z łóżka i pamiętam, jak rozmawiałem z 


napastnikiem, czyli z wiatrem kołacącym 
drzwiczkami luftu, wystawionemi na przeciąg 
powietrza. 


Nazajutrz nowy kłopot — potrzeba się 
było wynosić, a przedewszystkiem zapłacić; 
frasunek dla mnie gdy umywając się, 
krzyżyk wysuwa się z za koszuli i błyska 
przed oczyma. Witam! miłą jestes pamiątką. 
prawda, ależ nie na złocie cierpiał nasz Bozki 
prawodawca. Tłumaczyłem sobie, żal mi jednak 
było krzyżyka, który zmuszony byłem ofiaro- 
wać gosposi. 

Porzuciwszy karczmę, głowa mi jeszcze 
ciążyła, bolała, lecz nie czas było kwękać; 
powiedziałem sobie: nie możesz chorować — 
i przebierałem się dalej, siłą woli, w towarzy- 
stwie dwóch wędrujących rzemieślników. Mija- 
my miasto Mikołów, a nie rozumiejąc się roz- 
mawiamy, jak gęś z prosięciem. 

Napotkawszy  przejeżdżającego furmana 
Niemcy zaczęli z nim wchodzić w układy; 
potem siadając do berlinki, mnie pozostawiają 
na drodze z pożegnaniem zum wieder- 
sehen mein lieber Herr; ale po- 


czciwy furman, dowiedziawszy się, że jestem 
Polak i dla nich niemowa, zrobił miejsce obok 


siebie i jadąc, zaczęła się gawędę: 
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— I do tego czystej rasy, mój bracie! 

Wóżnica nasz, był to dobroduszny Szłązak, 
których tam nazywają Wasser-Polak. 
Rozmawiał ciąglę tylko ze mną — miałem 
więc przewagę nad Niemcami, którzy z kolei 
rzeczy, zostali jak na polskiem kazaniu, 

— Mospau Polak — rzecze dalej, i tak 
sobie z Niemcami wandrujecie. A czyście 
też widziali tego grafa Polaka w Mikoło- 
wie, co to się z ruskim 'powadził, 

— Jakiego grafa? 

= O! to mospaa nie nie wi. Mamy tu 
grafa, co tu przyjechał, jal: się z ruskim po- 
wadził; chodzi z brodą, a jak spotka idące z 
kościoła dziewki, to im każe śpiewać kanty- 
czki — a tej, która najlepiej śpiewa, daje za- 
wsze zwei a nawet drei i finf Silber 
groschen. 

To jest wszystko, co mogłem się w tym 
przedmiocie dowiedzieć — jakoteż, że niezna- 
jomy stołuje się u burmistrza miasta. 

Mówię tedy Bóg zapłać Szlązako- 
wi,zum Wiedersehan Niemcom, sam 
sáð wybieram się z powrotem do Mikołowa. 
Na odchodne, poczęstował mię Szlązak kilko 
ma gumułkami, brakowało tylko chleba, 

Ktoby to był taki, ów szlachcic? Stołuje 
się uburmistrza — zwolennik niewieścich 
kantyczek. Runge przyszedł mi na pamięć, 
Runge, Niemiec, reformator, jeżdżący w owym 
czasie 2 eskortą wojskową po Szlązku, w mis- 
syi religijnej. Otóż, padłem na myśl, czy też 
opisany graf nie występuje zręcznie w opozy- 
cyi przeciw Rungemu, a tem samem. i prze- 
ciw rządowi, zachęcając dziewczęta, by pozo- 
stały wiernemi przodków wierze? — Konser= 
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ligia, zwyczaje i obyczaje własne, 

Pocieszony temi uwagami, śmielej zbliża- 
łem się do Mikołowa, a stanąwszy przed do 
mem burmistrza, wartowałem, dopóki kto nie 
wyjdzie. 
tuszkowa. 

— Dzień dobry panience. 

— Dzień dobry panu. 

— Czy graf Polak jest u państwa? 

— Pan Wężyk?*) przecież on pojechał do 
Krakowa; ale jego przyjaciel pozostał. 

-- Nie mogłaby mi pauna wskazań jego 
mieszkania? 

-— Tam gdzie mydlarka Faksowa umarła. 

—Aw którym to domu? 

— Pytaj się pan o Fuksa syna, a powie 
mospanu. 

— A ten Fuks syn? 

Naprzeciw ratusza, w rynku, na środ - 


Wybiega wreszcie jakaś panna far- 


ku! 
Fuks, czy ratusz, stoi na środku? 
Ratusz, proszę pana. 

Po takim drogoskazie, 
mieszkanie Wężyka. Wszedłem na pierwsze 
piętro i ujrzałem się w salonie. Chodzę, stu- 
kam, pokaszluję — nikt nie wychodzi. 

Z mieszkania zwykłem sądzić o ludziach. 
Postrzegłszy wesela krakowskie na obrazach 
kilka książek wyborowych 
stole, raźniej mi się zrobiło. 
lokaj i coś bełkoce. 


— Ich verstehe nicbt d eutsch 
powiadam, aon co tchu niemiecką na polską 
mowę zmienią. 


— 


*) Autor opisu Egiptu. 
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znalazłem. z biedą 


rozrzuconych na 
W pada nakoniec 


szą narodowość upadającą, jeźli nie język, re- 
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meldować panu. 

— Czy panu NĄ 

— Tak jest. 

Pan N. prosi mię do gabinetu; rozmowa 
nasza była krótka. stów mało, ale czynu wie- 
le z jego strony, należał do rzędu ludzi umie- 
jących przeniknąć i uszuć niedolę braci, Daje 
mi tedy, nad oczekiwanie: paszport, dzieli się 
pugilare em, Że zaś brakowało mi mapy Nie- 
miec, wycina środek z ogromnej karty F iro- 
py; mówiąc: 

„Polskę krajali, krajmy i my Prusy“. 
Środek ten unoszę, a Europa z dziurawą oazą 
zostaje na ścianie. Wybrnąłem nakoniec z 
biedy! Dostawszy się do Opola, wsiadłem pier- 
wszy raz do wagonu; kocioł świsnął parowego 
marsza, liczne sioła umykają z drogi — do- 
piero lasek — już łączka — tańcujące paster- 
ki — pasące się baranki — ja pędzę, jak na 
okulbaczonym lucyperze, Zionącym ogniem i 
kłębami dymu. 

„Breslau!“ — zawołał konduktor — i o- 
tóż skoczyłem jak z procy, do Wrocławia. 

Przebiegam ulice tej stolicy Szlązka, za- 
trzy muję się przed Fryderykiem na spiżowym: 
koniu, i zdziwiło mię, że naród wzniósł po 
mnik swojemu zdobywcy. Jakkolwiek Fryde- 
ryk nie był wielkim z każdej strony, panowa- 
nie jego porównywałem z mikołajewskiem, bo 
Mikołaj, jak éwiek wbił mi się do głowy; 
porównywałem, mówię, monarchę myślącego o 
szczęściu ludu, pojmującego swą potęgę w 


potędze moralnej narodu, swą wielkość w 
wielkości cnót osobistych, z drugim gotowym 
poświęcić na rzeź połowę poddanych dla 
nasycenia dumy! gotowym odświeżyć carską 
.| purpurę krwią męczenników! 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


UWAGA! 


American Furniture Go. 


sprzedaja 


Meble, Kobierce, Gerate, 
piece i t. d. 


taniej niż jakikolwiek inny sklad. w Chicago, 


za gotówkę lab va łatwą 


wypłatę, 
Może opatrzyć Wasz dom wa wszystko, co jest CZE: od sklepu 
aż do strychu o 25 procent taniej jak którykolwiek invy skład 


mebli w Ch cago. 


Jesteimy jedynymi agentami dla stynnych 


American Viena krzeset. 


Mówi sę po niemieciu. 


EGGERS & MERAN własciciele. 


92 & 92% West Madison str. 


Teodor d. 


miarę. 


zów olejnych do oltarzy itp. 


Polecając się łaskawym wzgiędom Rodaków uprasza się 
o przesyłanie wszelkich korespondencyi 


pod adresem 


J. Kwani 


582 NOBLE STR., Chicago, Ill. 
CCA 


CHIGAGO. 


Niektórym z naszych przemy” 
słowców powodzi się dosyć dobrze. 
Zwracamy uwagę naszych czytelni- 
ków na ogłoszenie p.p. Btobieckie- 
go i Steele znajdujące się na czwar 
tej stronicy „Gazety“. z 

— „Czerwony Orzeł'* (Red 
Eagle) Iodyanin mały umarł w śro 
dę na dworcu North western kolei. 
Uczęszczał do Lincola szkoły w 
Philadelphii. Cierpiał na suchoty, 
Jak nam donoszą. Dla tego wy- 
słano go z Philadelphii do rodziców 
jego pozostających w  PinevRidge 
agenturze w Dakocie, których już 
nie zobaczył, Zwłoki jego włożono 
tutaj w trumnę i odesłaao do Da- 


koty. 
— W czwartek spsdł murarz 
James Corcoran, którego familia 


mieszka pod ivo 1742 Indiana Ave. 
z rusztowania na rogu 16 ulicy i 
Michigan Ave. i zabił się na miejscu 

— W domu ubogich w Jefferson 
utracił życie przez to we czwartek 
murarz Karól Bellsted, iż załamał 
się na niego, nowy, co dopiero 
przez niego ukończony piec do pie: 
czenia chleba. 

— Przez eksplozyę lampy pow 
Stał w czwartek w domu 664 No- 
ble ulicy, gdzie się znajduja pie- 
karpia A. Majewskiego, pożar, któ: 
ry uszkodził budynek w wysokości 
$100.00. 

— Pomiędzy szajką złodziei, 
którzy grali w karty w ubiegły 
czwartek w sklepie domu położone - 
go pod No. 144 W. Lake str. 
powstała kłótnia, podczas której 22 
letni James Booth został tak nie- 
bezpięcznie raniony przez 28 le- 
tniego McLean, że w drodze do 
Szpitala umarł, 


— Do czego może dzić 
przyprowadzi 
państwo, okazuje następujący przy: 
sia: D. James Dougherty, stróż 
set B. Shipman i Co., spo» 
strzegł w grod 
£ na wieczór, gdy 
czekał na przejechanie pociągu na 
Archer Ave. młodą niewiastę, któ» 
wiek wepchnąć 4letniego 
chłopca i 6 letnią dziewczynkę na 
dchodz soy 
tór przed na >dzącym pociągiem. 
Dougherty pobiegł <aemprędzej i 
zdołsł jeszcze schwycić i Ocalić gło- 
no płaczącego chłopczynę, nim zo 
stał zmiażdżony przez koła, Ze 
złością zapytała niewiasta wybawi. 
ciela jej dzieci, jakim prawem się 
or gad w jej sprawy. „Mąż mój 
jest pijakiem, mnie się sprzykrzyło 
życie, lecz nasamprzód chcę się po: 
abyć dzieci. + Dougherty dał nie- 


Skiad krawiecki. 


gotowych ubiorów męzkich, 


bielizny (koszul wierzebnich 
$ispodnich,) kołnierzyków, kra- 
watek, kapeluszy i t..d. 


Zarazem wykonuje wszelkie obstalunki na 


Rewerendy i ubiory dla księży wyko 
nuje starannie i w jak najkrótszym czasie, 
Skład i pracownia znajduje się obecnie 


2852 6. 2854 ARCHER AVE, CHICAGO, ILI. 


Pomiędzy BONFIELD £ FARRELL Street, 


i PIERWSZE POLSKIE STUDIO 


LITOGRAFICZNE 


Józefa Kwaśniewskiego 
—- w CHICAGO. — 


Wykonuje wszelkie prace wchodzące w zakres litografii — 
jako to: portrety — wszelkie obrazy — kościeln 
i narodowe — tak kredkowe jako i 
dyploma dla towarzystw, etykiety kupieckie (labels) 
karty anonsowe (Show cards); — jak również wszelkie prace 
wchodzące w dział grawierczy tak na drzewie — jako też pły- 
tach kamiennych — zarazem podejmuje się wykonywania obra- 


Wikaryasz 


POLECA 
SWÓJ 


JAKO I TEŻ 


w kolorach — 


wiastę aresztować, przeciwko której 
wystąpił — jako świadek, własny 
jej mąż i oświadczył, że się oddała 
nałogowi pijaństwa i już raz przed- 
tem usiłowała dzieciom życie ode- 
brać. Inni Świadkowie potwierdzili, 
że niewiasta — Anna White — 
jest nałogową pijanicą. Sędzia po 
słał ją na 103 dni do domu .,,Mar- 
thy Washington*'. 
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— W Chicago utworzyła się 
kompania akcyonaryuszów, którzy 
zamyślają budować okręt powie- 
trzny, na którym chcą odbyć pow 
dróż do bieguna półaocnego. Bu. 
dowla się zacznie za dwa tygodnie 
i będzie podług obliczenia budowni. 
czego trwała dwa miesiące. 


— Porucznik policyi Darrow a 
policyantami: Hughes, Ronseneranz 
j Kakuska zostali zdymisyonowani, 
ponieważ obchodzili się w sposób 
brutalny z osobami ares:towanemi. 


— W Aurora Turn Hali odbyło 
się w czwartek .na wieczór walne 
zgromadzenie Polaków, protestują- 
cych przeciw wydalaniu Polaków 
przez Bismarcka. Obecnymi byli 
także Niemcy i Amerykanie. Mó- 
wiono po polsku, niemiecku i ane 
gielsku. Uchwalono odbyć wkrótce 
wielką demonstracyę. 


— Paweł Fisher i Karól Boettcher 
pochodzą z Gdańska. Fisker przy- 
był dopiero w tych dniach do Cbi- 
cago, a nie mając zasobów pienię 


nych, udał się do rodaka swego, 


mieszkającego pod No. 76 Wesson 
ulicy, który będąc człowiekiem mi- 
łosiernym, na noc do domu swego 
go przyjął. Gdy Boettcher usnął, 
wstał Fisher, wdział na się cały 
ubiór Boettchera, nie zapominając 
także o wierzchniej koszuli, w której 
się znajdowała szpilka dyamentowa, 
wartości 850, nie pozostawił także 
pieniędzy znajdujących się w kie- 
szeniach, około $10, spodobały mu 
się także dwa zegarki — jeden zło» 
ty, drugi srebrny — dwa złote łsń- 
cuszki, mała Śpilka dyamentowa i 
inne drobnostki. Następnie zam- 
knął swego dobroczyńcę w własnym 
jego pokoju. Ten obudził się wprawe 
dzie wnet; że zaś mieszka sam tyl- 
ko w owym domu, musiał się za 
pomocą liny spuścić z okna, przy 
czera się znacznie pokaleczył. Fi- 
shera nie aresztowano dotychczas. 


— Btrajk robotników w fabryce 
pudeł Maxwella trwa wciąż jeszcze; 
bezrobocie w fabryce Żniwiarek Mo 
Qornieka także się nie ukończyło. 


WASHINGTON. 


Washington, 17 lutego. Mini- 
strowie roztrząsali wczoraj Sprawę, 
czy kongres może zezwolić na wy- 
nagrodzenie  Chinczyków, którzy 
zostali ukrzywdzeni podczas rozru* 
chów w Wyoming i Washington 
Ter. 

— W senacie zrobił Morrill wnio» 
sek, aby Środki na popieranie 
szkół były wzięte ze skarbca Sta- 
nów Zjednoczonych. 

Hoar wnioskował aby w Washing: 
tonie postawiono pomnik zmarłego 
jen. Granta, któryby kosztował 
$150,000. Poprawkę zrobił jen. 
Logan, aby wyznaczono na ten cel 
$250,000. Przyjęto. 

W izbie reprezentantów  posta= 
wiono wniosek, aby wdowa po je- 
nerale Grant nie potrzebowała o- 
płacać listów , które wyseła, 

Przyjęto wniosek, aby opłata za 
przekazy pocztowe nie przewyższa- 
jące $5 00 została zmniejszoną z 8 
na 5 centów. 

Washington, 18 lutego, W senacie 
podzł Hear petycyę obywateli ame- 
rykańskich, proszących o zniesienie 
prezydentury Stanów  Zjednoczc- 
nych, 

St. Louis i St, Francisco kolei 
vdzielono prawo drogi przez okręg 
Choctaw i Chickasaw Indyan. 

— Wydział senatu dla bibliotek 
polecił senatowi wniosek Hoar”a, aby 
Grantowi wystawiono pomnik mają- 
cy kosztować $250,000. 

Washington, 19 lutego. W senacie 
postawił Manderson wniosek, aby 
minister wojny i minister stauu 
zbadali dokładnie pod jakiemi oko- 
licznościami Crawford, kupi'an wojsk 
Stanów Zjedooczonych, został przez 
wojsko meksykańskie zabity; mają 
także zdać sprawę Bsenatowi, czy 
rząd msksykański przedsięwziął 
kroki do nvkarabia tych, którzy 
byli przyczyną jego śmierci i czy 
rząd Stanów Zjednoczonych przed- 
sięwziął kroki, sby rząd meksy- 
kański nczynił zadosyć za hańbę 
Stanom Zjednoczonym wyrządzoną, 
— Wnicse«k został oddany wydzia- 
łowi dla spraw zagranicznych, 

Edmunds podał wniosek, którego 
celem jest, nby listonosze korzy stali 
z ośmiogodzinnego prawa, 

Następnie polecił Eyarts przyję - 
cie „bila“ przymusowego uczę— 
szczania do szkół i popierania szkół 
przez rząd, Debaty nie zostały 
ukończone, 

— W izbie reprezentantów polano 
44 wnioski o pensye. 

— W senacie polecił Morrill, pa- 
leżący do wydziału fivansów, prz” - 
jęcie wpicsku Butlera, na mocy któ- 
rego minister finansów jest upo 
ważniony oddać właścicielom przed- 
mioty, które im zostały zabrane 
podczas wojoy, a które w roka 1869 


zostały założone w skarbcu. Przed- ; 


mioty, któreby pozestały w s%erbeu, 
mają w dwa lata po przyjęciu „biliu“ 
być sprzedane publicznie. 


AMERYKA. 


Gubernator Fitzhugh Lee przesłał 
władzy prawodawczej stanu Virginia 
pierwszy swćj okólnik, w którym 
o niczem innem nie mówi, jak o 
długach stanu. 

— Apachesowie zamordowali w 
pobliżu Luna, w powiecie Valencia w 
Nowym Meksyku 8 pastuchów, Dwa 
zbrojne oddziały ścigają ich. 

— Z Nicolaus w Calfornii wypę- 
dzono w czwartek wszystkich tam 
przebywających Chinczyków — 44 
w ogóle, Zaprowadzono ich prze 
mocą na parowiec „b. E. Knight“ 
i zmuszono kapitana do wywiezie- 
nia joh, choć się temu sprzeciwiał. 

-—— W senacie stanu Jowa zrobio- 
no wniosek, aby było wolno nauczycie- 
lom karać krnąbrne lub psotne dzieci 
szkólne, Narzędziem kary ma być 
rózga pewnej długości a dniem wy- 
mierzania kary —sobota, 

— Pocztmistrz jenerslny wydał 
rozkaz, Że poczty w miejscowo- 
ściach, gdzie zaprowadzonym został 
system spiesznego wysyłania listów, 
mają być otwarte aż do północy. 
Sprawa ta nie podoba sig wielu 
pocztmistrzom, 

„— We Fort Worth, Tex., szerzy 
sig ospe. 

— Mormoni mają w południowych 
stanach przeszło 500 agentów, któ- 
rzy się starają namówić ludzi, aby 
się złączyli z wielożeńcami, 

— Powiadają, že Texas ma być 
podzielony na dwa lub trzy mniej. 
sze stany. 

— F.brykanci olsomarzarynu sga- 
łożyli w tych dniach w Pittsburgu 
związek narodowy którego celem 
jest bronić interesów fabrykantów 
sfałszowanego tego masła, Wiadomo, 
Że w Nowym Nerku, Pennsylvanii 
i inoych stanach fabrykacya tego 
artykoła jest zakazaną, 

— Towarów łokciowych z zagra- 
nicy przywiezionio w ubiegłym ty- 
godniu za $2,085,268. 


Z grodu śmietankowe- 
go. 


(Milwaukee.) 

Każdy z 24 publicznych mostów 
w Milwaukee ma zostać zaopatrzony 
w Światło elektryczne, które będzie 
równe sile 2000 świec. Gdyby pro- 
jekt ten został uskuteczniony, Da- 
tenczes Milwaukee miałoby najlepiej 
oświetlony port nad jeziorami. 

— W nocy * piątku na sobotę 
okradziono skład Karola Wuchts, 
położony na 3 ulicy, Aresztowano 
Jerzego Bradford, którego spotkano 
w pcbliżu składu. Bradford twier- 
dzi, że mieszka w zakładzie dla 


weteranów, 
a 


Praca. 

— Zarząd i wożaicy Broadway i 
7 Ave. kolei konnej w Nowym 
Yorku, ugodzili się. Wożnicy doe 
staną za 12 godzin pracy (włącznie 
jednej godziny wolnego czasu na 
południe) $2.25 dziennie. 

— Właściciele fabryki znanej pod 
nazwą „Pemberton Mill?’ w La- 
wrence, Mass., podwyższyli płacę 
swych robotników o 7 do 10 procent. 


— Strajk robotników fabryki 
„Concord Axle kompanii** w Pena- 
wok, zakończył się. Właściciele 
zgodzili się na żądanie robotników. 

— Zarząd fabryki „Ponomah 
Milla"! w Taftville, Conn., podwyż. 
szył płacę robotników o 10 procent 
i zmniejszył liczbę godzin roboczych 
na 60 tygodniowo. 

— „Renfiew Manufacturing Co.* 
w Adams, Mass., podwyższyła do= 
browolnie płacę swych robotników 


o 10 procent. 
— W kopalniach żelaza w tak 


nazwanej „Gogebie range“ w Wis- 
consio — a zwłaszcza w Hurley, 
Ironwood, Bessemer i t. d. została 
płaca podwyższoną o 15 procent, 

— W wszystkich kopalniach wę- 
gli oad rzeką Monongahela pracuje 
się obecnie. 

— Nowa *olej Żelazna ma być 
budowaną od Abbaliford na Wiscon- 
sin Central kolei aż do Merrill; 
przestrzeń to 40 milowa. Może być 
Że lnia zostanie przadłużoną do 
Wausau, Wie., gdyby obywatele tego 
miasta tak sobie Życzyli. Praca ma 
Bię rozpocząć w krótce, 

— „Aisabat Mavprfactaring Com- 
pany“ w South Farmingham, Mass., 
zatrudniająca przeszło 1000 robo- 
tików przy fabrykacyi wyrobów 
wełnianych, podwyższyła z własnej 
woli płacę swych robotników o 15 
procent. 

z 


Pożary i Nieszczęścia. 

Z Plymouth, Wie., donoszg, že 
w wiosce Greenbush w powiecie 
Sheboygan, Wis, spalił się dom 
farmera Ele a z nim Jakób Ele, 
jego Żona, jego ojciec, troje dzieci 
i służąca, nazwiskiem Kinney — w 
ogóle 7 osób, Parobek zdołał się 
ocalić; sąsiedzi mają podejrzenie, Że 
on podpalił dom, 

— Główniejsza część miasteczka 
Auguste, w powiecie Fau Claire, 
Wis., spaliła się w Środę ubiegłego 
tygodnia. Strata $40,000. 

— O wielkiem nieszczęściu do 
noszą % Tangier Island małej wy- 
spie w Chesapeake zstoce, należą- 
cej do stanu Vsrginia, Dwcje dzieci 
kapitana W. Pruitt liczące 3 i 7 lat 
spaliły się, gdy chciały  zaniecić 
ogień za pomocą petroleju; trzy 
inne dzieci sąsiada Cooper, które 
sig przypadkowo w domu kapitana 
Prvitt znajdowały, poparzyły się przy 
tej sposobności niebezpiecznie, Ka- 
pitan Prriti był poprzednio adpły- 
uał ze swym statkiem do Norfolk; 
Żora jego udała się do kościoła, 
Państwo Cooper udali się także do 
kiścioła i posłali troje swych dzieci, 
liczących 4, 6 i 8 lat do dzieci 
Pruitva, Tymczasem zgast ogień w 
piecu m najstarsze £ dzieci Pruitl'a 
wzięło bsńkę zawierającą petrolej i 
wlała część takowego w piec. Młod-- 
sze dziecko stało tuż obok i zadra- 
suelo zapałkę. Petrolej się zapalił, 
bańka eksplodowała i palący się 
płyn oblał dzieci, Dzieci Cooper's 
zostały popalone, gdy usiłowały 
ocalić drugie. Na krzyk ich przybyli 
sąsiedzi, którzy zagasili cgień, lecz 
starsze dziecko juž nie Żyło, a 
młodsze umarło w kilka godzin 
potem. 


Przestępstwa. 

W Galaren, w pow. Faulkner, 
Ark. zamord.wał murzyn całą fa 
milię — farmera James, żonę jego 
i czworo dzieci. 

— Z Bloomington, TIL, piszą co 
następuje. 70 letni Daniel Sholty 
zachorował na umyśle jaż kilka lat 
temu, lecz dopiere od kilku dni 
stał się gwałt ownym a przechowy« 
wał się w stajni brata swego w 
pobliżu Shirly, Ill. Kupił był po. 
przednio rewolwer i  amunicyą i 
zabraniał każdemu przystępu. W 
czwartek ubiegłego tygodnia cheis 
brat jego w towarzystwie swego syna 
i dwóch parobków go schwyció, lecz 
waryat ranił śmiertelnie swego bra- 
ta i jednego z parobków, jako i też 
żonę i córkę brata, poczem zapal:ł 
siano w stajni i uciekł. Stajnia 
spaliła się do szczętu. : 

—W rader dziwny sposób odebrał 
sobie życie w Nowym Yorku ku 
cbarz franeuzki Jan  Laboszong. 
Wystarał się bowiem o rurę gumo~ 
wą, którą przymocował do rury 
gazowej w szczelny sposób po oe 
tworzeniu czyli odkręcenia kyrka, 
poczem wziął drugi koniec rury 
gumowej w usta, położył się w łóżko i 
okrył głowę derami i poduszkami, 
Kiedy go znaleziono, musiał nie 
Żyć przycajmniej dwa dni. Pozo- 
stawił list, w którym donosił, że 
nie mogąc znaleźć pracy od dwóch 
tygodzi sprzykrzył sobie życie i 
odebrał. 

— W Monroe, La., odbiło 100 
ludzi w czwartek więzienie, w któ. 
rem się zoajdował Jerzy Robinan, 
murzyn, za zabicie Willarda Packa 
w obronie włastego życia, i powie 
sili go. 

— Yseult Dudley, niewiasta, któ 
ra* rek temu strzeli}ja do znanego 
agitatora irlandzkiego 0? Donovan 
Rossa 1 raniła go, ponieważ prze 
śladował Anglików, została wtenczas 
uznana chorą na umyśle i oddana 
do zakładu dla obłąkanych. Obecnie 
wyzdrowiała i została uwolnaioną. 
Rossa obawia się, że powtórnie zrobi 
zamach na jego życie, 

— W St. Louis skradzione na 
dworcu Andersonowi z Kildare, 
Tex., kufereczek zawierający 8125,. 
000 w gotówce, banknotach, i otli- 
gacyach. Było to w czwartek ubie 
głego tygodnia. Dotychczas nie ma 
najmniejszego śladu, kto był zu- 
chwałym tym złodziejem. 

— W Ithaca, Mich,, została are- 
sztowana Żona farmera Franciszka 
Grubach, ponieważ usiłowała otruć 
swego męża. 

— W Anoka, Minn., echwycono 
w tych dniach czterech fałszerzy 

pieniędzy. W domu, w którym ich 
aresztowano zmaleziono wszystkie 
przyrządy do wybijania pieniędzy 
i kilkadziesiąt sztuk fałszywych 
dolarów , 


— Z Savannah, Ga., donoszą w | przez prawo zmuszony pozostać w 


dniu 11 bm.: Dzisiaj rano znalee | towarzystwie zbrodniarzy, zmuszony 
ziono zwłoki dwóch chłopców niezna- | słuchać co powiadają i nauczyć się 
nych, z których każdy liczył może | lekcyi, których tak chętnie udzie 


10 lat, przywiązanych do młodego 
drzewa w lesie o 6 wil ztąt odda- 
lonym, Usta chłopców były napet- 
nione liściami i gling, ręce i nogi 
zaś związane. Życie utracili nieza- 
wodnie dwa czy trzy dni temu. Trzy 
dni temu ubiegł 30 letni czarnuch 
Jan Graham, mieszkający w pobliżu 
miejsca, gdzie zwłoki znaleziono. W 
hacie jego mieszkała jego matka i 
dwoje dzieci, Matka jego wyszła 
dziś rano, aby odszukać zgubionego 


syna. W lasku wyżej wymienionym 
znaleziono owe dzieci, Murzyna 
zosleziono później na cmentarzu 


kryjącego się pomiędzy grobowca- 


mi, Sledztwo koronera ckazało, Że” nowiska co i oni. 


murzyn ów dostawszy obłąkania 
zmysłów, zabił owe ` dzieci, jako 
ofiary dia Boga. Przy śledztwie opo- 
wiedział, że spotka+ chłopców i w 
ich towarzystwie poszedł do nieba, 
gdzie się z nimi modlił, Na rozkaz 
Boga pokropił ich wodą i potem 
zadusił. 


Kronika kościelna. 

Z Rzymu donoszą urzędownie 
że biskup Tomasz Becker z Wilmin- 
gton, Del., zostanie przeniesionym do 
bavannsh w stanie Georgia. 

— Z Alton, IR., donoszą w dpiu 
19 lutego. Wczoraj odbył s*ę po- 
grzeb zwłok śp. biskupa  Baltee. 
Nabożeństwo  Żałobue rozpoczęło 
się c godzinie 4 w katedrze Św 
Piotra i Pawła, Przeszło 100 księ- 
ży brało udział w nabożeństwie, 
Katedra była przepełniona, s setki 
osób musiały pozostać na dworze. 
Stowarzyszenia katolickie z Quincy, 
Carlirviile, Jersey ville, Carrolton i 
Belleville były obecnemi, Sumę 
Żałobrą celebrował najprzew ks, 
Michał Heise, arcybisknp z M.lwa- 
ukee, Przenmowę miał nejprzew. 
arcybiskup Feehan z Chicugo, Po- 
między dygnitarzami kościoła zEsj- 
dował się także najprzew. arcybis- 
kup Kenrick z St. louis i przew. 
biskup Hogan z Kansas City, jako 
też wiksryusz jen. Jansen. — Zwłóki 
umieszczono w sklepieria pod ka- 
tedrą obok zwłok śp. biskupa 
Jancker. é 

— Powiadsja, że wiel, ks, Jobn 
Lowery 2 Cohoes, N. Y., ma być 
zamjanowany biskupem  dyecezyj 
Springfield, osierociałej przez śmierć 
biskupa Baltes, 


—— p ~ 


Amerykański Kongres pokojn. 


Senator Frye zamyśla wprowadzić 
na nowo w życie plan amerykań- 
skiego kongresu pokojů, czyli usta 
nowić kongres narodów amerykań - 
skich, o jakim już mówiono za 
czasów, gdy Blaiue był sekretarzem 
stanu, lecz który wtenczas nie przy- 
szedł do skutku. Frye przygotował 
i poda wkrótce w aenatie Stanów 
Zjednoczonych „bill“ tyczący się 
tej sprawy. Kraje mające do niego 
należeć są włącznie Stanów Zjedoo- 
czonych: Meksyk, rzeczypospolite 
środko zej Ameryki, Brazylia i rzecz: 
pospolita argentyńska. „Bill“ u- 
poważnia prezydenta do zaproszenia 
zastępców powyżej wymienionych 
narodów na konwencyę do Washing- 
ton, gdzieby się naradzono o po” 
trzebnych Środkach obrony, gdyby 
się okazała tego potrzeba, przeciw 
zaczepkom państw zagranicznych, 
gdzieby ustanowiono unię cła, aby 
się zgodzono ma bicie jednostajnej 
monety srebrnej w stosunku do lue 
dności każdego kraju, a któraby 
miała wartość równą w wszystkich 
państwach należących do unii i na 
zjeździe tym ma się także mówić o 
załatwieniu wszystkich sporów mię - 
dzynarodowych przez arbitracyą i 
w ogóle ma nastąpić narada, w ja- 
kiby sposób najlepiej można rozwi» 
nąć handel i dobrobyt krajów male= 
żących do- tego nowego kongresu: 
amerykańskiego. Prezydent ma wy- 
znaczyć 24 delegatów, którzyby brali 
udział w konwencyi; 12 z nich m3“ 
być wybranych przez różne partye 
i zastępców handlowych i przemy- 
słowych interesów kraju, 12 zaś ma 
dokładnie znać prawo ma.odowe. 
Delegaci ci nie mają pobierać pen- 
syi, zwrócą im się tylko wydatki 
osobiste. Na urządzeni: kongresu 
i utrzymanie delegatów, ma być 
wyznaczona suma w wysokości $100,: 
000, gdyby tzle było potrzeba. 


Więzienia amerykańskie. 


W Stanach Zjednoczonych mamy 
2,000 dobrze wyposażonych, dobrze 
zarządzonych szkół, w których mo- 
żua się nauczyć wszelkich występ - 
ków, niemoralności i t. d Sy niew 
mi więzienia. Niech młody człowiek 
się dopuści wykroczenia, za które 
mcże w następnej chwili gorzko ża. 
łujr; niech uderzy przyjaciela w 
chwili namiętoości lub podczas zgro= 
madzenia towarzyskiego — a pa- 
tychmiast zostaje zabrany ze swego 
domu, gdzie wszystko go pobudza 
do życia cuotliwego i oddany do 
do szkoły występków — do więzie- 
nia — na czas nieograniczony. Nie 
ma może wcale pojęcia o zbrodni 
zaledwie słyszał kiedyś o ludziach, 
którzy zbrodnię uważają za rzemio-- 
sło, rodzice jego jak najstaranniej 
wystrzegali się wzmianki nawet o 
takowych, nie ma najmniejszego 2a- 
miaru korzystania z innych ludzi, 
tak jak dziecko co dopiero urodzo 
ne, i cała jego natura wzdryga Bię 
na myśl-nawet o zbrodni. Popełnił 
tylko błąd — potknął się tylko i 
upadł może — lecz nie jest zbro- 
dniarzem i brzydzi się występkiem. 
Lecz cóż robią nasze państwa czy 
tam stay, aby go zaprowadzić -znów 
na drogę prawą? Oto zamykają go 
w więzieniu miastowem lub powia* 
towem i tam oddają w naukę u 
zbrodniarzy rzemiosłowych na mie- 
siące a czasem i na całe lata. W 
tej sprawie nie mote młody występ- 
ca robić jak mu się podoba. Jest 


lają. Dnie całe musi przepędzić w 
ich towarzystwie, a nocą dostaje 
zwykle jednego z nich za kolegę do 
łóżka. W pierwszych dniach wstręt 
jego nie ma granic, nienawidzi 
wszystkich. [Tecz później w swej 
rozpaczy i nudach znajduje nawet 
ulgę w towarzystwie takich, których 
w więzieniu spotyka. Niektórzy z 
nich są ludźmi wesołymi, umią opo- 
wiadać zajmujące z awanturniczego 
swego życia powieści, któremi u 

krócają czas. Nie trwa długo, a 
młody występca potzyna się zapa= 
trywać na życie z tego samego sta 
Poczyna myśleć, 

że Świat niesprawiedliwie z nim i z 
nimi się obszedł i że cierpią nie- 
słusznie, Mowy ich nie obrażają go 
już więcej. Poczyna poznawać Świat 
zupełnie inny, dotąd mu nieznany, 
w którym występek jest cnotą, «a 
ludzie popełniający go są uznawani 
za bohaterów. 

Zależy naturalnie wiele od nata 
ry, jaką młody człowiek posiada i 
ile podobnego jadu może znieść. 
Chociażby wyszedł z więzienia z po- 
stanowieniem, że nie popełni prze- 
stępstwa drugiego, i nie będzie się 
chciał zemścić za to, że Świat go 
okrył hańbą; ta jednakowoż moralność 
jego będzie nadwerężoną a sumienie 
nie tak głośno się będzie w nim 
odzywało, jak dawniej. Jestto na= 
turalnym wynikiem rzeczy. Podam 
jemy poniżej kilka dan statystycznych 
o Rystemie używanym obecnie i kil 
ka myśli, które nam się nasuwają 
w jaki sposób system ten można 
odmienić. 

Ahy pokazać, że sprawa ta war- 
tą jest, aby ją rozważano, powiemy 
tylko, że rocznie 150,000 osób bye 
wa oddanych do więzień Sianów 
Zjednoczonych, a jeżeli policzymy 
osoby znajdujące się tymczasowo 
tylko po tak nazwanych stacyach 
i mniejszych więzieniach, będziemy 
mieli liczbę o wiele większą. Niem 
które stany północne posiadają szko- 
ły reformy, do których się odsyła 
chłopców nie liczących 16 lat jeszcze, 
lecz w stanach południowych umie - 
szczoją bez różnicy starych i mło- 
dych w tych samych więzieniach, 
gdzie wszyscy pracują razem. Na 
młodzieńca liczącego lat 21 moża 
wywrzeć wpływ tak łatwo jak na 
chłopca mającego tylko lat 16, a 
faktem jest udowodnionym, że pra- 
wie każdy ma o wiele gorsze uspo- 
sobienie, gdy opuszcza więzienie, 
jakie mał, gdy go w niem zam 
kn'ęto. 

Statystyka wielu więzień okazuje, 
że wielu z tych, którzy raz byli w 
więzieniu, wracają do niego częściej 
a wielu rok rocznie prawie. Rejestr 
więzienia w pewnem mieście okazue 
je, że jeden członek był w nim 317 
razy, a inoi więżniowie, tak nie- 
wiasty jak mężczyzni przepędzają 
w jego murach całe życie prawie. 

Włóczęgom, którym się nie chce 
pracować na własne utrzymanie, 
więzienia zastępują przez większą 
część roku własny dom i mieszkanie;tu 
nie potrzebują wiele pracować, do 
stają lepszy pokarm i mają takie 
towarzystwo, jakie najbardziej lub'ą. 
Zdaje Bię być: rzeczą ełuszną. o 
czem też w innych gazetach mówią, 
że dla tej klasy powinny być urzą: 
dzone osobne domy robocze, gdzieby 
praca była cięższą a pokarm gorszy 
jak w innych podobnych zakładach. 
Innych zaś, którzy często do wię- 
zień się dostają, powinno się odos 
sobnić jednego od drugiego o ile 
możności dać im także, zatrudnienie, 
Plan ten jest w użyciu -w innych 
krajach i okazuje Pig “zba wiennym. 
Stary występca boi się najbardziej 
odosobnienia i wystrzega się i o ile 
„możńości wrócić do więzi enia, jeżeli 
wie, że przez cały czas kary będzie: 
musiał pozostać w osobnej celi. W 
sposób ten: nie zostałoby tę tak 
wielu młodych występców popsutych, 
bo nie mieliby sposobności nauczyć 
się różnych sztuczek i zwyczajów, 
znanych tylko złodziejom i innym 
łotrom. 

System odosobnienia jest zapro- 
wadzony w trzech misstach w Sta- 
nach Zjednoczonych tj, w Bostonie, 
Washington i Mansfield, O., Do 
żadaego z tych więzień nie wracają 
byli skazańcy tak szybko i tak li» 
cznie, jak do ianych, gdzie mogę 
znależć towarzystwo, W Belgii, 
Prusach i innych niemieckich pań. 
stwach, istnieje system teu już das 
wno. W Anglii chcą go teraz: za- 
prowadzić, w Canadzie była też 
już mowa o tem, a obecnie poczy= 
nają kwestyę tę poruszać gazety w 
Starach Zjedaoczonych, 


Sprawy Polskie i Słowiańskie. 
— Z Toledo, O., donoszą pod 
dniem 17 lutego. Tutejszy polsko» 
katolicki kościół został dzisiaj zni- 
szczony wskutek pożaru. Zdaje się, 
że ktoś podłożył ogień. Osobę pow” 
dejrzywaną aresztowano. 

— P. Emilig Zientowską, liczącą 
lat około 40, znaleziono w dniu 17 
bm. nieżywg w mieszkaniu jej w 
t hiladelphii. Została zaduszoną 
Podejrzenie pada na jej męża i nie- 
jakiego Teodora Breuse, którzy zo 
stali aresztowani. 

— W Mansfield, O., został 64 
letni Karol Gerszecki tak zbity 
przez własnego syna i córkę, po- 
nieważ chciał się ożenić z niewiastą 
przez nich nielubioną, że wskutek 


ran otrzymanych w kilka dai po 
zbiciu umarł. 


Przedpłata w ilości $1.50 na 
Zbiór Pieśni Nabcżnych (przeszło 
1100 pieśni) przyjmowana będzie 
tylko do 1 ma roca 1886. Po u 
kończeniu kosztować ta księga bg- 
dzie $2.25, 


pal 


BG Ob. Józef  Skupiński. Na 
pierwszą kwesty co do wydawnictwa 
„Dziennika“ musimy odpowiedzieć, 
Że moglibyśmy to wtenczas tylko 
uczynić, gdybyśmy mieli w Chicago 
500 dobrych, naprzód płacących 
abonentów, — Na drugie pytanie. 
„Gdzie jest korona polską?“ musi- 
my się odwołać do historyi i ta 
opiewa: Pierwszy Bolesław Wielki 
kazał Bię r. 1024 koronować vro- 
czyśŚcie na króla polskiego w Gni-ź- 
nie, On też kazał zrobić koronę, 
która dla tego zwie się Bolesławo- 
wską. Korona ta była złota z 10 
łukami, które były ozdobione 474 
rubinami, szmarugdami, szafirami 
i perłami. W kilka lat potem 
uwiozła Ręxa tę koronę do Niemiec, 
aż ją ztamtad wydobył Kazimierz 
Odnowiciel, który się nią koronował, 
jako i Balsiko Śmiały, Do r. 1295 
spoczywała korona Polska w Gnie- 
źuiej w tym roku uwieńczył mią 
swe czoło Przemysław, w 1319 
Włudysław dłokietek a w r. 1838 
Kazimierz Wielki. Siedm razy była 


wkładaną Bolesławowa korona na 


skronie Jagiellonów i wtenczas 
okryła się wielkim biaskiem. Ostatnim 
był Stanisław Poniatowski, który się 
nią koronował. Korona wróciła do 
Krakowa, co się z ną potem stiło— 
pie wiadomo, Jedn: twierdzą, že 
zóstała zabrana, inni, że ją wierni 
Polacy dotąt w bezpiecznem miejscu 
przechowują. Jest pogłoska, Że ko- 
rona polska wyjdzie ze sw go ukry- 
cia, skoro nastąpi czas, 


Nie symptomy, lecz cho* 
roba. 


Zdaje się że ksżiy a z vłaszczi profeso- 
rowie sztuki lekarskiej powinni uznać tę pra; 
wdę,że głównym celem lekaretwa powinno 
być usunięcie choroby, a nie ułagodzenłe 
symptomów. Le`zw iin przypadkach widziz 
my tę prawdę uznaną w teoryj, a omijang w 
praktyce? Przyznaja, że Hostettera 
Bitters pomagają w tak wielu przyp*- 
dkach, dla których wyleczenia lekarstwa 
poprze1nio używane nie były wystarczającce 
mi, meżoa przypisać temu, że są medycyną, 
która dosięga i usuwa przyczyny różnych 
chorób, dla których wyleczenia jej sie używa. 
NiestrawLość, febra 1 ogriżka, Słabóżć wą- 
troby, podagra, reumatyzm, nieporządek w 
wnętrznościach, dolegliwości urynowe i ins 
ne ehoroby bywają uietylko powierzchownie 
wyleczonu”, lecz zupełnie wykorze ione. Bit- 
tera ruzują źródło choroby. Są istetnie pra- 
wdziwem, a nie powierzchownem jJekare 
stwem, które orzeźwia i wzmacnia system, 
co jest najlep-zą ochroną przeciw chorobie. 

———tł o 


BG" Kto nie ma papierowych 
pienięlzy a nie' może wykupić 
„Money Order“, niech przy śle na 
książki lub Gazetę wartość w mar- 
kach pocztowych (Pust stamp>,) 


których może kupić na każdej pv- 


"HOTEL 


POLSKO-LITEWSK I 
JANA RESZCZYNSKIEGO, 
Mam obszerną Halę na mityngi, 
wesoła i różne zabawy. 

258 Sangamon str. 
blizko  Miłwaukee Avenue 
CHICAGO, IUinois. 


HOTEL 


Litewsko-Polski 
w NANTICOKE, Pa., 


utrzymuje we` własnym budynku 


John Sosnowski 


pare Church i Hanover str. 
w pobliżu polskiego koś-ioła. 


J. A. Ganzke 


POLECA — 


rupturowe Paski (sorężyste), Mma- 
szyny na nieforemne krzyże, la 
szyny na krzywe nogi 

odzaju, Riady dla nie wiast, Poń- 
czochy na kurózowe żyły, Suspen- | * 
sorya, 1 t. d. 


Wszelkie polecenia wykonuję jak naja*urstniel 
zlecone ustnie lub pismiennie. 


sw-Trampów nie przyjmaje się 


544 Grand Str. 


NEW YORK. CITY. 


OBRAZY 


POLSK0-NARODOWE, 


któremi każdy Polak 
w Ameryce 


powinien swój pierwszy pokój 
przyozdobić, do nabycia w księ- 


garm Polskij W. Dyniewicza. 


Matki Bozkiej Częstochowskiej, 
z hernaun Pulse, ntwy i Rusi, w 
sześciu kolorach, rozmiarn 19 X 24 
cale po c. 75 teraz tylko c. 374 


II 


Jana III Sobieskiego, pogrom- 
cy Tarków pod Wiedmem, w pig- 
ciu kolorach, rozmiarn 24 X le ca- 
li po e. 75 teraz tylko . 374 


III 


Tadeusza Kościuszki, bobstera 
Piski i Amryki w atednfa 'kolo- 
rach rozmiaru 11 X 1t eli p» c.75. 


Dobry nauczyciel 


—] = 


organista, 


Polak, znający także język 
angielski, może objąć posadę | 
przy szkole poiskiej w Nane 
ticoke, Pa. Zgłosić się trze- 
ba do: 


Ror YG. Gramlewica 
Nanticoke, Pa. 
(x) 


i. UNATE k ROGALSKI 


Założyli dla Polaków 


e Sklad 


eo Obuwia 
pod Nr. 527 MILWAUKEE AV. 


Mają na skladzie wszelkieobuwia, 
wykonują obstalunkową robo - 
tę najspecyalniej; wszelkie o- 
buwia obstalunkowe wykonują 
się na czas i porządnie. 


A. LOWENTHAL & ROGALSKI 


527 Milwaukee Ave. 


å. SAWICKI 


ird Cogia 


California Company 


591 Milwauzee AY., CHICAGO, II. 


Skład czys ego kai fornijskiego wi- 
na w rozmuitych gatunkach oraz 
wódki z winogron, (Dec 3 86) 
| z a EET E A ZZ 

Wiele z niżej wymienionych 


książek sprzedaje się obecnie | 


za pół ceny. Spis osobny 
sprzedawanych książek za pół 
cony, wyseła się na Żądanie 


KATALOG KSIĄZEK 


drakowanych w drukarni „Gazety Polskiej 
WŁ. DYNIEWICZA, 
W CHICAGO. 


1. POŚREDNIK POLSKO- ANGIELSKI, książ 
ka dla Polaków w Ameryce dla łatwego nau- 
czenia się po angielsku z opisaniem Każdego 
wu, jak się ma wymawiać; wypracował 

Dyniewicz, przejrzane,poprawione | zna- 
cznie powiększone, a mianowicie dodane sẹ 
rozmowy i różne listy w polskim i angie 
skim sezyku 65 

2. ŻÓŁTY GENERAŁ, z > ore wieczorzych 
spisane przez Wł. Łozińsk: 

3. KSIĄŻKA DO NABOŻSŚSTWA tk 
450 stronnic drobnego druku, zawierająca na- 
bożeństwa na każdy dzień całej roku, do 
Mszy św., Spowiedśi, gym M z za | 
szpory łacińskie 
łacińskich, 42 leżni | polskich Ka Kalendarzyk i id 
vydanie dla kobiet................ c 51 

. BIALI I CZARNI, powieść z życia Lit zwstieę 
skreślił Jan Sygma...........211-+-.---- 

5 GAŁĄZKA CIERNIOWA, posas rzez Fam 
ling PaA Wilkońską ... : 

6. PIĘĆ P. mINUS JEDNO R. Wielka pz 
- wspoianień ojczystych, spisana „czy = 


T. KW.AT NIEWINNOŚCI, książeczka żę na- 
bożeństwa d'a'*cieci, osobne wy 
chłopców i oschne dla dziewcząt po.....c. 25 

>+ ŻYWOT GENOWEFY powieść moralna ber 
dzo wzrnuszsjyce z starożytnych czasów..c. 30 

«. BLEMENTARZ POLSKI, czyli nauka czyta- 
ria, pisania i rachowanis dla szkół katolicko 
rmy w a a wy w: pa 

«0. MAŁY ELEMINTARZYK Polski wypraco. 

wał Wł. Dyniewicz..r. = c. 8 

e Ra dla szkół katolicko polskich z 
Ameryce 

pa pó zp HISTORYA o „deryliwej Beni 

córce króla An a seS . 
F ŻYWY. owi 
z modlitwami na cały Sy tydzień, 


t i o 
kilku pieśniami do Matki Bozk e sg 
14. LUDZIE LEŚNI i Wieszcze adj ść $B 
15. WYPRAWA NA SYBIR i OSTATNIE CHWI- 
LE SZPIEGA przez Alex. Bednawskiego c. 5 
16. ŚLUB I KKÓLEWSKI, WARSZAWA DNIA 
TNIA I BOLESŁAW ŚMIAŁY, król 
Pol wę przez Alex. Bednawskiego ...... ©,8 
17. WYPRA PO ŻONĘ, według opowiadania 
starego organisty Franciszka po, 
spiea: Paweł Gawrzyjelski ... c. 40 
18. ARYE POLSKIE, zebrane dla Polonii w mę 
ryce przez W. Dyniewicza ... c. 25 
19. POWINSZOWANIA dla rodziców jar 
drogich osó! c. 0 
20. Ean Kente Michaldy, królowej ze | Saby o. 15 
21. SENNIK, czyli wróżenie ze snów „©. 15 
22, ŻYWOT św. Wincentego a Paulo . 
z DOKĄD IDZIESZ ......... c.5 
. LISTEK WŚRÓD BURZY, epizod : z wojny 
gg = 4-3 
25. MYNHAUSEN no z dłu, moren, 
czyli dziwaczne AEK agm. «++. ©. 30 
26. HRABIA PAROBKIEM U KMIĘCIA, jeść 
wjggnigta z Ramot z nosa: 
ski c.1 
m. JAN C ORLIK, znalezione dziecko w gnieździe 
orlem .... 
28. KSIĄŻECZKA "JUBILEUSZOWA xe š s 
20. BUTY DZIADUNIA, spoko Jana 4 
charyasiewicza .. 
30. w aa HOŁUBEK, wielki wojownik 


ie 20 


81. zoo R czyli dowe: p A prawda dla» nz 
rywki i ponczenia 10 


82. MINISTR je TURAz „dodatkiem dwóch piony 
narodowych ... 


83. GORZKIE ŻALE czyli Pazye r AITE b. 4 
84. NIESZPORY ŁACIŃSKIE .. 1 ©B. 
85. DROGA KRZYŻOWA, czyli Stacye .... «. % 
36. DWIE MSZE I NIESZPORY po polsku .. e. 


37. ZEMSTA czyli wymierzenie Raye E 
przez Polkę, kochającą całem sercem e. 
znę i jej bohaterów «30 

88. DWIE POWIEŚCI, 1. Dzień 26 Lutego, Sie: 
gaans i powiastka Peuliny z L, ky 1 


«0. CZTERY POWIE: 
szłości, Nowela przez M. D. 
Noc na pobojowisku je wo ay Lp a 
ekiewekiej 1877 1 1878, 8, Moc Duszy, opowiada 
nie Edmunda de Amicis, „przetłumaczył z v mak 
skiego Piotr Zubrzycki. 4. z 
4. O JANIE TWARDOWSKI”, wielkim — 
wniku i jego eprawkach wraz z powieściami 
o czarach: „Czarownica, o spalenin 14 mniema- 
wych czarownic w Doruchowie, Madejowe zza 
Chłop i djabeł, Osieczna 


42. Nota. E EATS o SEGA zt 


48. BITWA pod Kobylenkę dnia 6 maja 1864. = s 
*44. DROGA KRZYŻOWA czyli obchód Stac 


żytku dusz lndzkich, z polecenia * 
Gulskiego 1 H. rskiego. . ...- .- EŃ RA c. 10 

45. KORONKA na A niepokalanego R pacepoła 
Najświętszej Maryi P. Bogarodzicy.. - 8 

44 HISTORYA o stódmiu mędrcach .. PR: 25 


46. SKARB WATAŻEI, mocno- 1 pięknie. opa 


48. KRW AWA NOG. zę 5 

16. LIST Agatona Giliera . o o organizacyi Polaków 
w Amefyce. 

50. JASKINIA BE ATUSA, wm rene) oprawie s - 
złoconym tytulikiem.. 

51 JÓZEF KONIUSZEWSKI. wspomnienje z 
czasów czeladowazia osz na Podlesiu, 
napisał Nadbvżanin.. „c. 25 


s ŚPIEWNIK peiri Jej codzi ch zawierający 630 


wieta Matki 
z SEN 


OE 3 WYS EP 
'4. DZ „eż areo 1 nowego Ter amentu z 
jna dla szkół lskich z 

Egiptr, | 

pm w oz. c. 40 

ò. ZOFIA KOSSAKOWSKA, po powieść historyczna. 
w R 

€ A 

Alfreda skiego 

sr. Z PRZYFADRÓW ŁO! ŁOLSKIEGO WĘDROWCA 

we w: e na 
ję i E g m ia e ; 
38. GRATULANT, oraz Pieśni weselne dla ża: 


RA 
dzieńców i drużbów, zawieraj Zapromau 
na wesele — Oracye weselne 2 Ban 


przy wyje 

ścioła w czasie tańca i przy uczcie—. pozosdh w 
dniu weselnym--Piosneczki weselne 85 

59. WYPRAWA io RUNO, wielieława. 15 


: Nauk Ep pisania ania arów To 
i = R ago 


Polak. w w Ameryce. 
61. KONSTYTUCYA 3 Maja... sconzady KI ox c. że 
33 PRZEWODNIE do pisania listów miłośnych 
oraz tyczących się ode niai zamążpójścia..c. 85 
3. POJEDYNEK wa my Bognaławskiego i „zg | 
u Iwana Groźn 15 
4. TAJEMNICE Różańca Świętego na ka acli 
Sipinen drugie. Pęczek (15 Tajemnic) ..c. 10 
. ALPEJSKI KWIATEE. Nowelka ze wspo- 
mnień lekarza turysty, przez Michała Woło- 


REKIEB:- 10 26 os oaaskno 06540523 E ARE e 2 

06. ŻYWOT ŚW. WOJCIROHA skreślony przez Ks. 
= SIA SZ w Mielżynie 1t 

67. śpiewek ze źródeł etn' 
gzedcraych i własnych notat zebrał m_n f 
NBT 0-05 43005 T ENTES SN T . 85 
$8.. JAK SI borowy Zielonka pór 
Wojtkiem Bracho rr lndowa poznan 
sko-amery. jap iea? Jan Niemir...c. ;% 


59. ŻYWOT 6 św. spss caj YE | 
70. STANISŁAW I DO: DOLORES, Rowe z Mek A 
ku. Napisał Władysław Hoppe.. 
71. PIOSNKI, DUMKI 1 ARYE NARODÓW) EŃ 
72. BOLESŁAW A 4 cigg Genowefy c. 30 
ry QB. c. 
£ DZIEJE NARODU POLSKIEGO 
Chociszewskiego. u i 
PEN CEPERETZ YO YE? c. 
75. = BUKIISTRZA. Obrazek z eye 
przeszłości, pzez F. Choińskiego.. 
76. KONIK ZWIERZYNIECKI. Powieść i Obraz 
przez Sierpińskiego......-.--12-1111--- ie 
. MARCIN MRĄGA. Powiastka E A 
ziemi TEAR iej, poes Józefa Grajnerta. LIE 
Ryciną.).. 
"78. HISTORYA o "Kalężęciu Stylfrydzie 1 synu 
jego Brącwiku.........2+21+:11+44411 1122 c. U 
79. ABECADŁO z ot.adzkami treści obej ma dla 
dzieci posskich w Ameryce. Prz 
WICZA. .-«3-220%0+500s0vdosokosonoVAoWerAA c. % 
80. ODGŁOS Z ZA MORZA. Poczye eree A 
kańskie. Napisał Paweł Gawrzyjelski 5 
81. PRZYJACIEL a pó Użyteczne rady i 
wskazó podarstwie, zebrane 
62. SOBIESKI POD zeza Sawa 
ciu aktach, napisana dla a wom wied B 
ROA Ameryce. przez 


83. JAN III SOBEREC królp polki obrońca ode 


ściańistwa pod Wied: 
84. ZAMEK nad Czarnem pna Powieść « gA 
ginalna przez * ą* 4 
85. OBRONA św. Częstochowy, historya E aat a 
a prawdziwa o Jacku Brzuchańskim, miesz 
czaninie Częstochowskim, na cześć Í chwałę 
Boską a dobrym ludziom na pouieszenie opo 
wiedziana przez Józefa z pod 1 rakowa ca ry 
cCinami....sssesssssersiesreser asseeseenes c. y 
86. BARTOSZ GŁOWACKI, czyli ostatnie sida 
chcenie. Nobltacym) 23 ONP z dziejów = 
roku. Z trzema rycinam 
87. GRAM ACZ POLSKA soba, my zh Teo 
skiej $ az. dema i dia szkoł poi 
skich w Ame m moją z Sp M marży m 
mocnej opra 
88. PRZEKLĘTY SZCZUPAE. oder <wece> sA È rx 
89. STACYE czyli pea krzyża Jezusowego oů 
prawiane w arch An. ess ope 
nańskiej. Z ezte! marte a nami f 
90. J. M. J. Ksi miga, Koronk Co. 
Litanie, Modlitwy” 1 Pieśni do R 
Józefa 


41. KUSTACIUSZ. SZ. Powieść a pierwnzych wi zę 


wefy i Koszyka Kwiatów ........ jRzvicgd c. % 
92. NIEFRZEPŁACONY PIERŚCIEŃ, czyli kto 
ma szczęście, ten m izi swą ulubienice do 
domu. Dziwna powiastka o ubogim szewczyka 
i Zulimie, córce sułtana tnreckiego.... .€. 15 
293. HISTORYA o rycerzu złotoskrz dłym, r 
wanej dziewicy z d kiej m i 1 a 
zamku. Opowiedział I. Danielewski. .....0. 10 
%4. TANIEC ŚMIERCI. Opis wszystkich "stanów 
od papieża aż do kmiecia, jak ich śmierć do 
KRDE BOOGLCĆ. , Ga e 20 c. 10 


%5. O KASI, ładnej Gziewczynie.............- 
sk POWIEŚĆ o końcu życia Piłata Poutakiego 10 
w. KOSZYK KWIATÓW. 
t Dianat. CEET zk zane tj 
98. SZKAPLERZ WIARUSA, powieść 
przez Józefa z DROO osado sa s broso 
993. ZAKLĘTY DWÓR powieść przez Walerego 
R mocno oroni, z secoua *: ty 
tulikiem -$1.75 
100. ULICA NAD WISŁĄ. "Krotochwfia w dwóch 
aktach ze peren E ye przaz Karola 
Kucza.. trzy za jednego $1. 
101. The 12 day of "September, 1888, is the 200th an~ 
niversary of one of the grandest events in hi 
story. Jobn Sobieski, King of Poland, conqners 
the Turks under the Walle of Vienna Sept. 12, 


1683, and Forever after Relievcs the whole ` 


Gerietian sepira ramka r sd kę 
102. SMOK we wsi, czyli strach ma wielkie oczy. 16 
108. PIERWSZE WOJNY KRZYŻOWE. z dodat- 

kiem krótkiej wiadomości o sen c. 10 
104. A PUNKTOWANIA.. „ 10 


mędrcach wE zes im 
szko ant zez katoon per Augusty 
Bu da DORA 2506 2023 - ŚC 
A DOLINA czyli Sąd boczek 

napisał x. Feliks Gonde. "że, 
nowic, Byccezy! Tarnow © hm p ro 
107. ZAMEK DUCHÓW, t f 
rzy rm k i „Nieźwykły y aia SE acz i 
0 c Opowiadanie lakae m an 


108. NAD SPREA. Obrazki. współczesne rze 
B. Bolesławitg w mocnej oprawi p 
a a AAT Egne 

100. W. LAE E z w NCYI. Przez Autor 

Jab Baa oszyka Kwiatów. e 

110. JASNĄ GORA CZĘSTOCHOWSEA, gawęda 
przez Karola Kucza ... 

111. PŁACZ 1 NARZEKANIE Ojców kwięty 
czyli siedm ksiąg Mojżesza .. 

w mocnej oprawie ze złoconym irtal 
e TTEN c. 60 
112. ment gadać te czyli księżka ea 
dla szkół posikich w Ameryce, Opracował 
poang arytmetyk amery kaliskich kazimierz 
iewicz, w mocnej uprawie.. sie. e 3C UB 

113. RINALDO RINALDINi, sławny dowódzca 
rozbójników XVIII wieku, Czyny jego to- 

warżyszów czyli tajemnice gór, wywozów i 
dolin Włoch. Cena Paoay hczego spia, 
rza 

W mocnej oprawie ze złocenym tytali- 

dem . €. BÓ 


114. Z PRZYGÓD TUŁACZA. Wędrówki swe po 
różnych krajach opisat W. Kartowski. Cen 
pojedyńczego egzemplarza.. sss © %5 

115. KSIĄŻKA ZBIOROWA. Zawiera: 1. Opo 
wiadanie podróżnego o strasznie dziwncin 
łożu. 2. e pod flunką dnia 6 majs 
1864 r. 8. Djabeł w łóżku hotelowem, orz. 
Wiktora 8. Van Bergh. 4. Teodor, Król tx 
rów, powieść korsykuńska, przez Zy grani 
Kresinsk:- go. 4. Wyprawa po Noruci 
skjoelda do bieguna północnego ....... ©% 

116. ZAKLĘTA DZIEWICA z brodę czyli cyru 
llk zbawca, przygoda OSIE w zamku 

Socos de | 

117. ŻY WOT Naj świętszej w PÓZ Matki m 
ciela przez Wielogłowskiego ........... C. 60 

118. PRZYJACIEL DZIECI książka do Boba 
Serera dla szkół aa w Amery- 

s»... ©. ŚW 

119. POWRÓT . z WOJĄCZKI, powiastka z cza- 
sów powstania Tadeusza Kościuszki... c. 15 

120. BOCHATERSKA RODZINA, urywek z po- 
wstania 1863 r., zdarzenie prawdziwe z 
REL. Cindi., suss sein acwy ŚCIANE . 

121. KUCH AKKA POLSKA I AMERY KARSKA, 
zawierająca kilka set przepisów kucharskich 
dln mlody ch mężatek, kucharek i gospodyń na 
tanie i smaczne przyrządzanie rozmaitych 
potraw, a szczególnie: = sosów, jarzyn, - 
potraw mięsny ch 1 postnych z nwzględnieniem 
potraw poiskich, a mianowicie: barszczu, bí- 
gosu, zrazów, flaków i pieczywa samerykań- 
|. jako to: cakes, biskuite, muffins, sa 

SSE córka Lezdejki, albo Litwini w 
XVI wieku, romans historyczny przez Berna- 
zaw w m. —— iz mapą ZE 


188. INAUGURACY. A ‘Grovet Olerelanć X aaee 
szego po 24 latach z stronnictwa demol i naj 
nego, wybra: m a p ouir, zj O- 

wd: - ©.B 


czonych, 4 marca 1 
124. MAŁY LISTOWNIK dla rz „kob c. 28 
125. ŚŚ. CYRYL I METODY Apostołowie so 
UTWORY kapitana Ręczyńakiego ..--.. sg 


127. CUDZE SZCZĘŚCIE. Qluee”ż przez Broni" 

sława Grabowskiego z pod Jasnej Góry c. 10 

128. PISANKI WIELKANOCNE, aisan m. 
ks. Schmide .. 

120. JAK SOBTE POŚCIELESZ, tak się p 

śpie i c. 10 

180. va RĘKACH ŚMIERCI, przez Rartowicę 

10 

181. CÓRKA HETM AŃSKA, przez Piotra pe 

Bykowekiego c. 80 


182. ranra POL SKIE, przez Fr. hr. Star 

188. s ZASŁUŻONYCH KRAJOWI POLAKACH: 
przez W. Anczyca .... 

184. ZDARZENIE NA POLOW ARTU w pu 
litewskiej, opowiadanie Wisłockiego cz 

185. KRÓTKI RYS poczętku rozwojn 1 dbecnago 

stanu Instytu znkładn św. Kazimierza w 
ryżu przewodnictwem wW- 29 Matki 

Teofili Mikulowskiej ... „ ©.1B 


186. ERN. AWESIEROTY powieść nepieema oz 


187. EŃ POLAKA z RASZCBĄ 2 < 

188. JAMES GARFIELD, elbo Praca 1 Onota, poes- 
mat skreślony podług remi yas zma 
Samolińską . -g À 

180. NOWY SOWIZDRZ. AŁ i awatary Jem, ardo. 
biony ośmiu obrazkam 


140. TARŁO, powieść x dziejów Da pan 
hr. Skarbka rzad oma, ze : maga 
tytulikiem . É zk 

141. ŻYD WIECZNY TUŁACZ ass aee. ssi c. 10 

142. m DALEKIM ZACHODZIE, opisał? W. Kat 


148. PIERWSZY KOCŻNÍK fygodwika Powieściee 
wo-Naukowego, obejmujycy 882 stronice wy- 
o druku na "= m papierze, ozdo- 


biony 54 nami, oprawny znocno w półskó- 
rek, z +. złoconemi oeuika sni, kt l moz 
pasiępujące oma Góra, z- 


à wygrany, Dw Pocz 
dzie, Cnota i wice, Lk rei i andzia. Pier- 
wsze py om stwo, Bóg nie opu- 


3 magie 
śó, kto się nań - ge Szymon z Zawiśla, 


wej. nę 7 z k 
kosztowsłyby zew 80.00), A 
14. GROBY NA STEPIE. Opow ka $ 

anerykahskiogo;] Fatoni kan aae 
c. 15 


145. RYMOTWÓR HISTORYCZNY o "wita 
Pułku I" Piechoty Liniowej z Ko 
szawy 11 1880 r. z opisem trzech pier- 

tew poza 1 lntego „Fa 

A w 


twach czynnym i we wszystkich innych zez 
Warszawy (J. Ręczyńskiego.)..... 
146. PY r MIKOŁAJ, dramat w czterech zk 
dzieci. Przez ks. K. Kozłowskiego.. c. 50 
pł za 1.00.) 
147. TRZY a RE) Ze WEKA „= 
pismu, wydał Józef Narzymski.. 
148. JASKINIA POTĘPIEŃCA. Powieść. przez 
Fr. Xaw. Tuczyńskicgo.. 50 
Ta sama w — oprawie, że zioconym 
tytulikiem..... % 
149. A CÓŻ ROBIĆ? Powinetka przez atreta 
a E E 
150. KSIĘŻNA LUBOMIRSEKA czyli at 
sieroty polskiej w Paryżu c. 80 
151, LUDGARDA, onn sa Aiai 1 + 
tego na moralności, opracował 
dług źródeł pewnych Tomasz" Wiśniewaki 


182. LOS SIEROTY czyli i aie 
zgrozę nieludzkości, srogoćć zawiści, 1 da- 
tkliwość n teczność 1 cnót, 
ac zn Eoria 
opautrzności przez ks. A. m 

az | m EAE I RARE ży: parninie 

om w lakcieze śpi 
N. Ramińskiego: mowi) mik żył F. Za- 
ką . so dos, ©, M0 

trzy egzemplarze.. 1.00 


54. DOBRY FRANTŚ I ZŁY KOSTUŚ czyli 


1M yole dwojga różnie wychowanych dzieci. ¢. 50 ©" 


sama w mocne wi 
tulikiem.... i pęże ppc: kome | 
165. ZBIÓR PIEŚNI dla szkół polskich w Ameryoe 
Boat bri byty Eae w O m 

c. 19 


156. POWTEŚCI LUDU s isanez eń (91 stron. stron.) 
zawiera: 1) Wilk i Skowronek, 2) O dwunasty 
królewiczach pre w orły, 8) Lie 1Wilk, 

o u co miał syna jed 


8 ii A 10) mowa 1) Wisnek 
elisi, 12 Saan 18) lec, 19 Pie- 
n 15) Twarz królewska, 1 „Ak am | 

9) 


£ a, 20) Zofia m 21) JR 
22) r E 20) pm 24) Wi 

zc, zw = - ymi man m otnazek; 
Eniglnierka w zamen poefnie 


ona 
księżniczka w zamku goietnichskia, Za 
je pączki. Cena ......-...- +-+> 1. 
W mocnej oprawie PE AEC AE 1.85 
57. PIEKŁO ( est? Cz: ? ELE 
się. a piego o zie ay; X Riplet 3. 5 s 


158. omi at A MARYA PANNA. nasz ra- 
tunek, pomoc pa wad z <= pod po- 
wyższą nazw znajdnjącego się w Rzymie o- 
brazn po całym świecie rozsławionego taske- 
mi; oraz wskazówka i spot pes jak mamy n- 
wielbisć i p e ajêw. Manyi Pan- 
ny. Zebrał z oryginal dów "stek za K. $ . U. 8. 

.10.P.d . ©. 18 

150. PROBOSZCZ z KU KU LEWA, podług Dance 

ta opracował Wiktor Karłowski 


160. KAZIMIERZ BRODZIŃSKI, Kae dj » pobiezy 
przez Sew. Duchińską .. 
161. AISTORYA O GRZEGORZU, któcy przez 17 
lat pokntował przykuty = Ra. kę <-] 
i wzruszające opowiadanie dla 
162. OFIARA ŻMUDZINA, derier Bie” — 
z ka pon stania 1381r. przez są 1 


168. WTGR "NA W RAFTY, powiastka nor: 


wegsk”. Podtug nieznjomego autora o0- 
racował J N, Jankowski c. 20 
a anme « mocnej oprawie > 5 


164. NIEPO-*ŁUSZNA, streżrit A. Parysso 
165. PRZYPADEK sA ODPUŚCIE, przez A i 
mińsk 
166. PRZERAŹÓWE ECHO Trghy stach 
opie AE rzeczy ostatnie agre i 


ka) 

167. BRATOBÓJCA, powieńć moralus s raGów 
wu Ikorządztwh Alby w N'deriandach, o- 
grn'a na pawćziwem zdarzeniu, nspisanA 
pas = apanan kapiaia w 
w "PIĘKNI 

168. COL KNEGO w oèmin powias'ka 
Treść: 1. Papuga, 2. Palma nina, 

powiam = Pp Smutne skniki Kg 4 


po 
ea 1. Zło 6. zg Hetona, 
lofówk ow T 
ERRES POZDR a pane ję 
s O eZlAC. ne) a €kn 
pelonte, córce króla z KB 4 wa 
YCERZU Aaa, „AL przy- 


169. 


= smutki i pociechy, szczęścia 1 nir- 
szczękcia przy odmianach omylnego twia. 
ta reprezentnjąca c. 80 
1719. OPOWIADANIA JMÓ PANA WITA NAR 
w „Tr tmóg'rza k: noe) gwarh{ krone 
nej A D, 1760 — 1767 spist í Wł Ł rite 
Al mocnej oprawie, ze złoconym t-im 


GENOWEFA | w Baca opra 
=. „ ©. © 


ze złoconym tytulikiem . 


TEATR AMATORSKI 


—— TOWARZYSTWA — 


Modych Przemysłowciw 


— odbędzie się — 
ZAL SCBOBNBUFEENA 
róg Miłwaukee i Ashland Avenues, 
w sobotę, 27 Lutego 1886 r. 
Po raz pierwszy grane będzie 


MAJSTER SZEYSKI 
z Noble ulicy, 


Krotochwila ze Śpiewkami w 1 akcie. 
Zakończy Żywy obraz 


Polska w kajdanach 


Początek o godz. 8 wieczorem. 
Wstępne | igis "o, as © 


zieci połowę. 
Po przedstawieniu 
Zabawa Towarzyska. 


OZNAJMIĘNIE. 


Wszy stkir: tym, którzy przy- 
słali przedpłaię na „Zbiór Pie- 
śni Nabożnj ch* oznajmiam, Że 
„Zbiór Pieśni Nabołnych Ka 
toliekich do użytku kościelne- 

o i domowego“ zawiera: 42 
Kas; Nieszpory, 1102 Pieśm, 
z dodatkiem Nieszporów łaciń 
skich, jeszcze 4 więcej Pieśui 
łacińskie i 28 Pieśni ża _ Pol 
skę, w objętości blisko jedena- 
ście set (1100) wielkich stron- 
nic w mocnej oprawie i ze zło- 
conym tytulikiem, a będzię 
ukończony w pierwszych dniach 
Marca. 


W. Dyniewicz. 
POSZUKIWANIA. 


W sprawie majstkowej, poszukrję Tomasza Mi- 
nikiel, rodem z Pozratis, Przybył do Ame- 
ryki w roku 1852, W rcku 1885 w miesiącu majn 
zebywał w 5i. Louis, ale tylso krótki czas, | 
chana nie mam o nim żadnej wiadomości, 


pr 
du 


Kiwbykolwiek z szanowi ych zi mków wiedzi:ł 
o miejscu jego pobytu, niech będzie tak łaskaw, 


1 uwiadom. mux 


Od adresem: 
Joha P 


OEryWwka, 


N. Centre Avenue No. 234, nesr Miiwaukee Ave. 
CHI04G0, TG 


azuku:ę wuja swcjego Michała Krygra, któ- 
Starów Zjednoczonych 16 lat 

ry przybył do StaŁów Z; A 
kt wyjechat z fauna tp be 
oQwiecie położonej. Upraszam ke- 

Diego s Rode któryby znał miejsce jego 


temu, Pochodzi z Przysi. ka, pow 
kiego. Do Amery 


żdego z Rodsków, 
pobytu, 
kdyby c 
dv mnie pod adresem: 

Walenty Grzeca 


194 Benton str., Detroit, Mich. 
(1—9) 
panun 


wuja paszego Franciszka Szara- 
ay m dk Z pod Rzemiętowa 
ki w 1804 roku 
s'ronach, gdzie 
się uprawia bawełna. Grunt, który pcsisda, 
za to, iż brał udział w wojnie, On sam 
który go zns, niech 
nam raczy donieść o miejscu jego pobytu pod 


finekiego, pochodzącego z 
(ua Krajnie). Przybył do Ame 
+ miał podobno przebywać w tyc 


doe! 
Inb dzieci jego, albo ten, 


Tesem: 
2 Maryanna i Piotr Górecki, 


Manistee, Mich., 1. b. 219 
(4 —8) 


NOWA 
PIEKARNIA i CUKIERNIA. 
Mścisław  Pikulski 
sA ZE 


aby mi o tem donióst. Lub on sam, 
zytał to poszukiwanie niech się zgłosi 


Wikksna gorycz, antieli śmierć. 


— przetłomaczył — 


J. WŁA. STUDNICKI 
z Long Branch © J. 


Co ludzie tak wielkiego ma- 
ją z „Gwiazdki?* pyta sam 
siebie brabia Wolfram z Zanga- 
rady. „Jestto zawsze i wie- 
cznie jedno i to samo, Ta 
jedna pociecha zostaje się dla 
mnie, iż się tego roku od wszy- 
stkiego odłączę. Ja nie potrze- 
buję się jednak nudzić przy- 
tem, nie potrzebuję sobie nie- 
przyjemnego drzewka gwiazdki 
oglądać, nie potrzebuję wesołej 
muzyki ani pieni Góralów słu- 
chać. Jedyny jeden głos, któ- 
rego od siebie oddalić nie 
zdołam, jest głos dzwonu wo» 
łającego pobożnych na paster- 
kę; ale ja nie potrzebuję nań 
uważać. * Tak mruczał hrabia 
Wolfram gdy się znajdował są- 
motnym w wilię Bożegó Naro- 
dzenia. Żaden przyjaciel, ani 
też krewny nie był u niego. 
Naraz obejrzał się ostro, i spo- 
strzegł, że się drzwi otworzyły, 
a sługa z kilkoma pakietami 
do pokoju wstępuje. „łu są 
brylantowe spilki od Sztora z 
Friedeburga, wielmożny panie,“ 
rzekł, „Otwórz te pakunki;* 
rozkazał hrabia krótko. A gdy 
owe śpilki przed hrabią na 
stole zostały porozkłądane, za- 
ledwie na nie i na przepyszną 
ich oprawę spojrzał. (o u 
niego znaczyło parę dyamen- 
towych spilek, których on po- 
siadał mnóstwo podobnych, a 
może jeszcze pyszniejszych ? 
Przecież ma stole błyszczały 
dyamenty i szmaragdy, niektó- 
re oddawna mie tknięte. — 
W pół godziny później wcho- 
dzi drugi sługa i donosi, łe 
nadszedł transport drogich rze- 
czy, których hrabia zakupił za 
ogromną sumę. Inny pobiegłby 
z ciekawości oglądać przywie 
zione kosztowności, ale hrabia 
tylko odbąknął słudze: „Po- 
wiedz Antoniemu, niechaj je 
ułoży w porządku, a ja jeju- 
tro obejrzę.'' 

W tem nadeszła poczta, i 
wnet stosy listów leżały na 


Ostatnie Wiadomości. 


Berlin, 22 lutego. W pruskiej 
izbie deputowanych debatowano dziś 
znów nad kwestyą polską. Wierz= 
biński ostro występował przeciw ko* 
lonizacyi prowincyi polskich pod 
zaborem pruskim pozostających przez 
Niemców. Oświadczył, że Polska nie 
zginie, chociażby prowadzono walkę 
o życie lub śmierć. 

Minister Lucius oświadczył, że 
wniosek przeciw Polakom jest kor 
niecznością, aby zabezpieczyć Niem- 
cy; że Polacy nie chcą się stać pod- 
danymi pruskimi i marzą © przy 
wróceniu Polski, pomimo że zawdzię 
czają swój dobrobyt Prusom (sic!!!) 
Rząd pojmuje zupełnie, że przed- 
sięwzięcie to nie da Się tak łatwo 
przeprowadzić, lecz liczy na patry= 
otyzm ludrości kraju. 19 mówców 
ogłosiło się do poparcia wnieskuć i 
19 będzie występowało naprzeciw. 

Peszt, 22 lutego. Tisza, prezes 
ministeryum węgierskiego oświad 
czył, że Austrya nie myśli o wciele- 
niu do swych posiadłości zachodniej 
części, ani Rosya 0 wcieleniu wscho 
dniej części półwyspu bałkańskiego. 

Londyn, 22 lutego. Grecki mia 
nister wojny i minister marynarki 
podadzą się do dymisyi jężeli Gre- 
cya nie wyda wojny Turcyi. 

Torpedosy umieszczone przez '[ur- 
ków w porcie Saloniki zostały, nie 
wiadomo przez kogo, usunięte. 

Berlin, 22 lutego. Zawieszenie 
broni pomiędzy Serbią i *Bułgaryą 
zostanie przedłużone. Wojska serb- 
skie cofaęły się z Pirotu do Niżu, 


Warszawa, 22 lutego. Kilku- 
nastu księży katolickich i zakonni - 
ków wywieziono w głąb Rosyi, po 
nieważ greko-katolikom  (unitom?) 
udzielali Sakramentu św. podług 
przepisów kościoła rzymsko-katolic- 
kiego, Prawie wszystkie klasztory 
są ogołocone z zakonników. 


Washington, 22 lutego. Rocz- 
nicę urodzin Washingtona obcho- 
dzono uroczyście po całych Btanach 
Zjedooczonych. 


Portland, Ore, 22 lutego. W 
miasteczku (regon City, położonem 
o 18 mil od Portland, wypędził 
tłum Liałych, składający się mo- 
że z 50 głów, dzisiaj rano o Ż go- 
dzinie wszystkich Chinczyków z ich 
legowisk, zabrał pieniądze i zapę- 
dził rastępnie do portu, gdzie już 
na nich czekał parowiec, który ich 
następnie zawiózł do Portland, Prze- 
prawę ich zapłacono z pieniędzy im 
zabranych. 

Ottawa, Can., 22 lutego. W wszy- 


Korespondencyę z Baltiinore otrzy- 
maliśmy przy zamykaniu formy i 
dla tego podajemy ją w skróceniu: 

Baltimore Md., 21 Lutego 1886 

Smniną nowiną muszę się podzie- 
lió z Rodaksmi. Umarł bowiem 
Ojciec duchowny Dasz i proboszcz 
kościoła polskiego éw, Sianisłuwa 
Kostki w Baltimore, Md. Ks. Kończ 
był słabowitym na piersi, a w mie 
siącu grudniu upadł tax mocno na 
ból piersi i gardła, iż oznajmił swej 
parafii iż jest chorym i długo z 
pami przebywać nie będzie. W dniu 
28 stycznia za radą srcybiskupa i 
innych księży został odwieziony do 
szpitala Św. Józefa, Odwiedzali go 
tam nietylko parafianie, ale i 
wszyscy tutejsi księża a zwłaszcza 
najprzew, arcybiskup Gibbons, któ- 
ry też przed Śmiercią jego, która 
nastąpiła w dniu 8 łutego, udzielił 
mu Sakramentów św. Zaraz po 
śmierci zostuły zwłoki przewiezione 
ze szpitala do szkoły, gdzie pozc- 
stały aż-do 11 lutego, dnia pogrzebu. 
Obecnem było na pogrzebie całe 
duchowieństwo baltimorskie, na czele 
najprzew. ks. arcybiskup Gibbons, i 
wielu innych księży — ogółem 32 
(o ile ja zdołałem policzyć), Tow. 
Áw. Józcfa przybrane w regalia i 
oznaki żałobne odprowadziło zwłoki 
z szkoły do kościoła, gdzie się 
odprawiło, oabożeństwo  Żałcbne. 
Kaznodzieja polski miał tak wzrusza- 
jącą mowę, že nietyłko lud płakał, 
lecz nawet arcybiskupowi i innym 
księżom łzy z ócz jak perły padały, 
Po nim przemówił arcybiskup Gib- 
bons w języku angielskim i opowie- 
dział Życie księdza Kończa o ile mu 
było znacem, Skreślił ile prześlado- 
wań i zgryzot musiał znieść Śp. 
ke. Kończ i že jeszcze po jego Śmierci 
odczepieńcy od kościoła nie dadzą 
mu pokoju i wyraził, że osobiście 
„szanował księdza Kończa, penieważ 
był naazwyczaj pobożnym, pilnym 
trwałym i gorliwym w pracy w 
winnicy Pańskiej. Po egzekwiach 
bractwo św. Józefa odprowadziło 
zwłoki na cmentarz Św. A'fooea. 
Dla wielkiej ulewy nie było można 
pogrzebu dokończyć i złożono zwłc- 
ki do kaplicy, a w dniu 14 lutego 
odbyła się eksportacya przez wiel. ke. 
Rodowicza i vałe bractwo św, Józefa, 
Przeszło 2000 ludzi Polacy, 
Czesi, Niemcy i Irlandczycy — 
towarzyszyli zwłokom do grobu, 
gdzie ks. Rodowicz miał przemowę 
wzraszającą wszystkich do łez. Nie 
chcę się dłużej rozwodzić nad ży- 
ciem i pracą "Śp. Piotra Kończą. 
Dosyć będzie, jeżeli wspomnę, iż 
ks. Piotr Kończ - był faodatorem 
tutejszego kościoła polskiego, i di- 
mu dia zakonnic, które uczą dzieci 
nasze, założycielem bractwa św. 
Józefa, bractwa Matki Bozkiej Ró- 
żańcowej dla niewiast, bractwa ów. 


A. name 


Jedyną prawdziwą mąką z „Vi- 
ctoriu* młynu pod nazwą Smitha 
jest 
Alexandra H. Smith'a Best, St 

Lonis. 
Wszystkie inne są  podrobionemi. 
Nazwisko Smith jest bardzo powsże- 
chnem lecz jedyną mąką, która 
obecnie jest prawdziwą, jest 


Alexandra H. Smith'a Best. 


Nie dajcie się zbałamacić przez 
fałszywe przedstawienia, 


ELISHA A. ROBINSON. 
jedyny agent dla groserników, 
róg Franklin i 8. Water ulicy. 
Stein. polski i czeski expedyentę 


Etablirt seit 1851. 


Henry Schoellkopf, 


No. 232—234 Ost RKandolph-Str., 


zwischen Franklin- und Market- Strasse, 
empfing soeben wieder eine Parthie: 


Frischer Neunaugen und Stockfisch, 

Marinirten Aalen nnd Forellen, 

Salzsardell. n uud Sardellen-Butter, 

Russ. Kaviar und Kieler Sprotten, 

Norweg. Krauter-Anchovies, 

Aechte Franzoesische Sardinen, 

Appetit Sar tellen in Byechsen; 

I iebig'a Fletschextraćy, ? 

Eingemachte Zungen und Krebse, 

Hamb, Roll-Haeringe, Aecht Rasa. Sardinen, 

Feinete Holl, Milchner Haeringe, 

Franz. Erbsen und Spargel, 

Getrocknete Pilze (Schwaemme), 

alg ee, zp Condesirte Milch, 
anz Champignon: aper. 

Felnstes Moha- Oiivènosl, dr kdo 
ecLter Weinęssig nnd Duesseldorfer śenf, 

Gotbaer Trueffel-Leberwurst. ak 

Aęchte Braunschw, Ceryelatwuret, 

ltalianischs Salami und Maccaroni 

Parmesan- Roquefort u. Neuschateler- Kaesc, 

Aechten Emmenthaler- und Kravetcer-Kaese. 

Limburger-, Rahm-und Handkaege, 

Fromage de Brie und Edamer-Kaese. 

Strassb, Gansieberpastelen und Trueffeln, 

Pommersche Gaensebrueste, 

Franzoesische Kath. Pflaumen, 

Getrock. Birnen, Kirschen, Heldelbeeren, 

Deutsches Zwetscnenmus 

Mohneamen, Kuemmei, Koriander, 

Deutsches Kartofielmehi, 

Frische Graenkern, Linsen und Hirse, 

Feinste Perlgerste und Weizengries, 

Aechter Pariser Schuupfiabak. 


Deutsche Spinoraeder, Wollkratzer, Holzschuh, 


Frische Gemuese-, Biumen- und Grassamen, 
alles zu den billigsten Preisen bet 


Henry Schoellkopf. 


Wholesale and Retail Grocer. 


DRUKARNIA 
Gazety 


CHICAGO. 


Wykonuje wszelkie prace w zakres 


drukarski wchodzące, jako to: 


Książki, Broszury, Konstytucye 


Afisze, Cyrkularze, Kwity ku. 
pieckie, Bilety, i t. p. 
we wszystkich głownych ję - 


zykach, 
Adresować 


W. DYNIEWiCZ, 


CHICAGO. ILL 


W. BUDZYŃSKI, 


122 Washington Str. 
Râg Carlisle Str., blisko Castie Garien, 


Polskiej 


|Najtańsze Okrętowe 


Niemiecko-Cesarskich Pocztowychi Pasażerskie! 
PROSTEJ LINII PAROWGÓW 


EE 


- z różnych portów wyrabia 


SORO RZ 


WŁADYSŁAW DYNIEWICZ, 


Redaktor ,,UAZETY POLSKIEJ”? 
532 Noble Street, near Miiwaukee Avenue, Chicago, Lilinois. 


sprowadzający swych Krewnych lub przyjaciół p p opłacić całą podróż, z każdege 


sca w Europie do wody, przez wodę I 2 
1 dost. 


wody w każ 
Zgłaszając się po Kartę Okrętową, powinien podać 
ne miejsce ich pobytu; jak również ży bend ackąd mają się udać. 
bywający do CHIoaGo, zostają z 


4 stronę Ameryki, 
liczbę osób, ich wick, ich nazy'ska 


worca kolej żelaznej przezemnie odebrani 1 za 


mieszkałym tu krewnym odstawieuL Przejeżdżający przez (hicago, w dalsze strony zostan” 


catychmiast wyekspedjowani. 


Pieniądz» w najmniejszych ilościach wysełam do Europy najtańszą drogą w dcm odbiorcy 
Zmieniam najkorzystniej pienłądze nurcpejskie na tutejsze. 
redniczę przy ściąganiu wszelkich pieniędzy z Europy. 


s©" Zanim rodacy udacie się do innego biura, zaczerpnijcie 


wiadomości u mnie, 


Władysław 


Dyniewicz, 


532 Nohle Street, near Mitwaukee Avenue, Chicago, Illtnuis. 


CHICAGO Ii. 


UKOŃCZONY 


Pierwszy Rocznik | 


Powieściowo - Nauko- 
"wego 

obejmujący 882 stroncice wyraźnego 

druku na pięknym papierze, ozdo- 

biony 54 rycinami, oprawny mocno 


w półskórek, ze złoconemi tytuli- 
kami kosztuje $2.85. 


Teraz tylko za połowę ceny 


który zawiera następujące powieści: 
Czartowa Góra, Bezimienna, Córka 
Hetmańska, Krwawe sieroty, Obra > 
zek z naszej ziemi, Partyjka sto- 
sika oryli zakład wygrany, Dwaj 
sąsiedzi, Poczciwi ludzie, Cnota i 
wina, Szymek i Handzia, Pierwsza 
pycha— drugie łakomstwo, Bóg nie 
opuści, kto się nań spućci, Szymon 
z Zawiśla, Pisanki Wielkanocne; wie 
la powiastek czysto polskich — udo - 
wych, obrazków historycznych, baśni 
i wiele opisów rozmaitej treści nau- 
kowej. Powieści te itd. w formacie 
książek _ kosztowałyby 


330.0 przeszło 
.00. 


Następujący Panowie 


są upoważnieni do zapisywzaia abo- 
mentów, odbierania obstalunków na 
książki, robienia kontraktów za 
anonse : odbierania pieniędzy 
Gazetę, Tygodnik i za książki, 
W Alberta, Minn. W. Wisniewski i Fr. Spiczka, 


za 


MPESA 
BREMEN” 
NEW-YORK! 


Wprost płynące szybkie niemieckie 


parowoe: 

EIDER EMS WERRA 

ELBE FULDA NECKAR 
RHFIN MAIN DONAU 


Dwa razy w tygodniu 
Z Bremen: W każdą Niedzielę i Środę 
Z New Yorku: W każdą Sobotę i Środę 
Czas przeprawy pomiędzy 
Bremen i Nowym Yorkiem 
Dziewięć dni 
Przeszło 


1,500,000 


pasażerów zostało od czasu założe” 
nia stowarzyszenia bezpiecznie i do- 
brze na parowcach północno-piermie- 
ckiego pomiędzy Niemcami i Ame- 
ryką przewiezionych 

Szybkie parow ce północno-niemieckie- 
go Loydu posiadające wysokie pokłady», 
wyborną wentylacyęi odznaczające się ` 
najlepszemit wygodami jakoteż krót- 
kością przeprawy dają przyjemną: 


spieszną sposobność podróży do ` 


Niemiec lubztamtąd da Ameryki. 
O raty pasażerskie i akomodacyą w międay= 
dokładzie lub ksjutaeh, prosimy się udać de 


OQelrióhs & Co., Gen. Aq. $Bawliaafirenn, N.F ` 
No. 2 8. Clark Str. | 


H. Clauasenius £ Co., 
Genera]viagenei zachodu. 

W. Dyntewicz Agent. 532 NobleStr. Chicago 

a EPA 


F 
| 


—Anderso 


BAUER: 


Skład Fortepianów i Organów. 
Pracownia lubianych pianów Bauera. 
BEHNING'A, 
MILLER'A, 
4 M CAMMON'A 
„KNABE'GO 


Fortepiany: 


i innych. 
Wygodne Ceny 1 warunki. Kaźdy instrument gwarantu: emy na pięć lat. 
Wprowadzamy towary muzyczne, instrumenty dla Kapel, smyczki i strony. 


Nastrajamy, 8) zam: olerujemy fo! lany. 
Zairu niamy it najlepezych mk a ac Sy 


Rzeczywiicte pierwszorzędne piano za umiarkowaną cenk. 
ube Bauer Cabinet Grando," najdośkonalszy wyrób w dsiale robienia planów, 
PRZEWODNI ARTYŚCI UZNALI JE JAKO DZIWO WYKONANIA. 


Czystość tonów i elastyczność klawiszów jest nieprzeźścigniona. 
ilustrowane katalogi rozsełamy darmo. 


Za własne wyroby dostaliśmy najwyższą nagrodę na wystawie centracnej 


JULIUS BAUER & CO., 


156 &158 WAHASH AV., BLISKO MONROE UL., CHICAGO, ILL 


NA BALTIMORE! 


Kto cnce swą starą ojczyznę odwiedzić, albo 
swoich krewnych lub przyjacioł z Europy do Amer 
ryki sprowadzić, ten powinten użyć do tego prze- 
pysznych, nowych, żelazaych, śrubowych parow- 
cow pocztowych 


Niezmiernie tanie ceny 
Za podróż kajutą lub międzypokła- 
dem! 

Północno Niemieckiego Lloyda Najlepszy wikt! 
Największe bezpieczeństwo. 


Na parowcach pot. niemieckiego Lloyd'u prze” I z x 
prawito sio do końca roku 1885 przeszio 1,500,000 | zogjpj o" cal pôtnocno-nlemiecktego Lioydu 
Pa: 1,500;000 pasażerów 


Parowce tej kompanii: szczędliwie przeprawionych przez ocean. J siio 


i lepsza sposobność przeprawy dla imigr- ntow z 
America ROA Galłcyi, Poznańskiego. DIOTSA PENA itd. 
Hoheńzolern Taa Diny kolejowe do Bremen i z Baltimore 

na zachód. 
Hohenstaufen Zupetna obrona przeciw oszukaństwu w Bre- 
Habsburg a na morzu i w Baltimore. - 
migranci mogą wprostz parowców wsiadać 

Salier na w pogotowia będ ce wagony kolejowe 

Wagony nie zmieniają się romiędzy Baltimore, 
Hermann Chicagu i Bt. Louis. Polscy ttómacze towarzyszą 
Weser imigrantom w podróży na zachó d. 


iejsce wylądowania w Baltimore stoi pod 
kontrolą północno-niemieckiego Lloydu i mężów 


p p rrap e li A earn h | zaufania kościelnych towarzystw bratniej pemocy 


i przyjmują pasażerów po następnych 


zach k Bilety na podróż AMi NAPO- 
pokład ... dzi py "1 WRO mają aniżoną CENĘ, 
„ Dzieci od 1 do łat 12 połowę. R Km szczegółów udać się należy 7 za- 
Z BREMEN A. SCHUMACHER & CO,, 
Pokład ..., 5 SOUTH GAY STREET, 


Baltimore, Ma 


albo do 
Kto sobie życzy posłać po swoich przyjaciół z J., Wm. ESCHENBURG, 
Polski do Chicago,możeu nas wykupywaćthrough | FIFTH AVENUE & WASHINGLON STEET 
tykiety odrazu wprost na całą podróż. CHICAGO, ILL. 


Dla publiczności polskiej są Agentami pocztowo-pasażerskien parowcow 
Północćno-niemieckiegoe Lloydu. 


Z BREMEN DO AMERYKI. 


Dzieci od 1 do 12 lat połowę, niemowlęta darmo. 


P"""Npy noma 
EE 


B. B. LK pocztmietrz. 
© 


stole; z nudów przeglądał je Stavisława Kostki dla chłopców, NEW YORK, io NY. T. 
AGENTURA 


damburgtko-Amerybonskio 


Pakunkowe Akcyjne Stowarzyszenie 


stkich tutejszych kościołach katclic- 


John Fackenberg W. DYNIEWICZ, MARTIN WARNKI, 


OKAY, |: E 


| AA 


NACZ 


“Kii 


Potrzebujemy 


Prasowników surdutów 


No. 40 Emma Str., 


Chicago, Ill. 


(1-9) 


W KSIĘGARNI POLSKIEJ 
W. DYNIEWICZA, 


No. 58332 Noble str., 
CHICAGO, 
jest obecnie do nabycia 


Kalendarz 


Poznański 


POLSKI KATOLICKI 
na rok 


1856, 


ozdobiony pięknemi licznemi drzewo» 
rytami, 


ILL 


który zawiera; 


o rachubie czasu. 
b ONA vd niektórych ważnie jazych 


[U rach roku, 
1 dni ruchome, 


a odgadywania zmiany powietrza podług 


Hui „ oddalenie ! wiełkość planet, 
Alfabetyczny spis imion świętych, 
Alfabetyczny spie imion stowisńskich, 
KBulendarz na ksżdy miesiąc roku, 
Tablica do regulowania zegarów, 
Jarmarki, fest sd 
Porządek jarmarków podług mies ecy ni. 

T OOC 

Hymn do Matki Bozkiej, (z ryein4). 
Pamiętsj, wiersz, 
Welebrad (z rycib4), 
Myśli i zdanie, 
Stryjaszek z Ameryki., powiastka, 
Mruk i świnie, bajka (z ryciną), 
Bitwa pod Grunw*ldem (z rycing),} 
Wiadomość historyczDa O kartoflach. 

Jeż. (z ryciną), 


Zbrodnia nie ujdzie kary — Przygody opry- 


azka (z ryciną), 

Wyliczor y kapitał, 

„ Buty, gawędka wierszem, 
Anegdoty | żarty [z ryctna). 
- Rosma tości, 

Zabuwzu cieniem (z Z rytioami); ---—-- 

Gra w loterye zagra! iczne, 

Kaleudarz © €żari Ości, 

Papujący w buropie, 

Taryfs pocztowa w obrębie pań stwa niem 


kiego. 
Cena 25 centów. 


przyjaciela barona Bernewic, 
z sąsiednich dóbr. „Dobry tra- 
funek,* mówi brabia „mam 
jednę wymówkę, która mi do- 
zwoli pozostać w domu.“ Wtem 
gdy tak zadumany siedzi, do- 
szedł jego uszów słaby głos 
muzyki; szarpnął za dzwonek. 
„Temu człowiekowi, który na 
dworze gra, proszę powiedzieć, 
aby przestał, nie jestem w 
humorze słuchać jego muzyki, 
i zakaż każdemu, aby mi się 
nie ważył przed pałacem dzi- 
siaj wygrywać, a staraj się o 
to, aby każdy był posilony i 
z małym podarunkiem odpra 

wiony*, tak mówił do sługi. 
Dało się słyszeć skrzypienie po 
śniegu i wnet zapanowała ci 

sza grobowa. Z westchnieniem 
ulżenia schwycił hrabia za ga- 
zetę, lecz niezadługo potem 
przedarł się przez mury ten 
miły głos dzwonu zwiastującego 
Narodzenie Pańskie. Choć o- 
kiennice były pozamykane, nio 
nie pomogło, bo ten  wdzię- 
czny głos, ta słodka harmonia 
przedzierała się raz głośniej, to 
znów ciszej do uszu hrabiego! 
Z początku zdawał się nie sły- 
szeć, ale w końcu wypadła 
gazeta z rąk hrabiego; oparł 
głowę o poręcz krzesła i du- 
mał, Zdawało mu się, iż zno- 
wu jest dzieckiem, w objęciach 
swojej pięknej a młodej matki, 
która wdową już była, kiedy 
on jeszcze był małym chłopcem; 
znajdował się z nią w tym 
samym pokoju, a blask ognia 
na kominie padał na jej miłą 
twarz, i złote włosy. Przypo- 
minał sobie, jak mloda matka 
go do siebie przytuliła i głowę 
jego do piersi  przycisnęła. 

(Ciąg dalszy nastąp'). 


niężną ze strony pojedynczych towa- 
rzystw i jeżeli tak, upraszamy o ozna- 
czenie simy w moźliwem przybliżeniu. 
Komitet uprusza o nadsełanie odpo- 
wiedzi w najrychlejszym czasie, najpó- 
źniej do 15 pm na ręce niżej podpisane- 
go prezydenta komitetu: 
Dr. W. Majewskiego, 
748 Noble Str., Chicago, III. 
Wszystkie gazety polskie uprasza= 
my o przedruk powyższej odezwy. 


-———— eom ——— 


IEF" Przypadkowo dowiedzieliśmy się, 
że na walnem zgromadzeniu (mass mee- 
ting), które kilka dni temu się odbyło w 
Aurora Turn Hall, w celu zaprotestowa- 
nia przeciw wydalaniu Poluków z Prus; 
ktoś powiedział, że wydawca „Qłażety 
Polskiej,‘ wziął za ogłoszenie w „Gaze- 
cie" zapłatę. j 

Na to musimy powiedzieć, że ten, 
który to oświadczył — czy był Polakiem 
lub innonarodowcem — (aby nie użyć 
wyrazu ostrzejszego) bardzo się omylil. 
Każdy wie, że „Gazeta Polska“ przyj- 
mowała i przyjmuje ogłoszenia tyczące 
się nietylko ogółu polskiego, ale i poje- 
dynczych nawet towarzystw — bezpla- 
tnie (wyjąwszy w sprawach „bizneso- 
wych“). 

Powtarzamy jeszcze ruz, że sprawy 
tyczące się narodowości naszej, były, są 
i będą zawsze w „Gazecie Polskiej‘ 
darmo pódawane. 


W. Dyntewicz. 


Humor i prawda. 

W Lake powiecie, Miss., mieszka 
stary farmer Davison, który ma sy- 
na w Texas, a który często ma coś 
do czynienia ze sądami. Kilka dni 
temu był znów w ambarasie; przy- 
poraniał sobie ojca i telegrafował 
do niego, że koniecznie potrzebuje 
pieniędzy. Gdy staremu wręczono 
telegram, wsadził okulary na nos, 
przeczytał telegram kilka razy, po- 
kręcił głową, a rozjątrzony, uderzył 
pięścią w stół i zakrzyknął: „Wy 
mnie, łotrowska bando, mie oszuka» 
cie. Ja znam rękopisia mego syna. 
I wy chcecie w starego Davisona 
wmówić, że ta bazzranina jest jego 


pismem: "Tam są drzwi: > allona!** 


Synalek siedzi dotychczas za kra= 
tami i dziwi się, czemu ,,stary'' nie 
przyseła pieniędzy. 


8—9 


wyuczony, w składzie towarów 
łokciowych i kolonialnych (gro- 
ceries) znający język polski, 
niemiecki i angielski, poszuku- 
je miejsca w składzie (storze). 

Pracuje do tych czas u firmy pp. 
„Maurin i Medved** w Little Falls, 
Minn. 


Jan Drzycimski, 
8—1 Little Falls, Minn. 


Z 
W tych dniach 
została wydrukowana w drukarni 


„„Gazety Polskiej”? 
w 250 egzemplarzach 


Konstytucya 


Towarzystwa Polskiego Bratniej Po. 
mocy, pod imieniem Towarzystwa 


Tadeusza Kościuszko 
w Shawokio, Pa. 


pal W.Dyniewicza 


W księgarni ł 
o nabycia: 


84 


Ks. Piotr Skarga 


_TWOKJ ŚWIĘTY 


STARGOO | NOWEGO. ZAKON, 


Na każdy dzień przez 
cały rok, 
Wybrane z poważnych pi 
sarzów i doktorów kościelnych 
do których przydane są niektó- 
re duchowne obroki i nauka 
przeciwko kacerstwom, przytem 
kazania krótkie na te święta, 
które pewny dzień w miesiącu 

mają. 
Oprawne w czarną skórkę 


po $8.00 
oprawne w czarną  sxórkę 
wyzłacane brzegi $10.00 


Zgłosić się proszę do mnie. | 


Ceny Targowe. 


(w składach hurtownych) 
CHicaGo, 24go Lutego 1886. 
Mąka, zimowa . £.25(05.50 

«Minnesota wiosenna 4.00.(94.25 
s ‘ patent. 5.25(05.65 
ię żytnia 3.40(03.60 
“ żytnia w miechach 8 20@3 40 


Pszenica No 2 buszel , . 82088 

e „NoaGz 8 +  12—91. 
Kukurudza s . 51@88 
Owies a Sz UE 31034 
T 00, 42a MAMA 
Jęczmień ; 38070 


Wieprzowina, Wecska 10 9746G11.25 


Swalec, 100 funtów . 6.074(06 224 
Masło zwykłe . `: 6G3 

dobre : > .  25Q27 
śmietankowe . 80038 
SE - „| . : 8912 
Jaja, tuzin + w ©. - 220028 
Siano, tuna tymotka No, 1 12.00 

R 20 RZN Cd w 11.00 

mięsżane a R 9.00—9.50 

preryowe BEL 71.00@8.75 
Kartofle, buszel . 42965 
Gęsi funt t 5—9 
Indyki “í RM 1Q8 
Kury “ x . 188 
Kacski, * s 1G10 


Żywe świnio  - . 4.15@4.45 
Owce ; . -  4.00Q04.75 
30.006 55.00 


Krowy * : 


Spiryt . . > 1.16 
Cytryny, pudełko . 8.0005 00 
Bananas, . . .  15—2.00 
Pomarańcze, pudł 2.50— 6.50 
Jabłka, beczka 1 7502.26 
Jabłecznik (cider) beczka . 4.00 
Kawa, funt Java 181(424$ 

46 Bij a, | + MOQIS4 
Cukier, pat. loaf, funt T —Tł 

„ standard  granulated 6% 
se jstandarj A —« 1:1... .68 

s, żółty r A . BŁ05Ł 
Ryż, Carolina, funt .  6(064 
„ Louisiana . 54@5¢ 
Wełna ; . . 11029 
M Wozy JNAGG 
Cybcla beczka . -  200— 2.50 
Kapusta 100 główek . 5.00—3.00 
Groch, polny . . 1.15@1.85 
Miód, funt . : 14—17 
Szałata, tuzin główek . 25 —36 
Ogórki, tuzin . 1.00Q.300 


księgarni nie mam innych prócz 
tych, co zawierają 680 pieśni po 
dolarze a i tych już też nie bardzo 
wiele. 

Dla tego rozpocząłem druk tej 
książki w 


10,000 egzemplarzach 


(dziesięć tysięcy. ) 
zawierającą 1,100 pieśni 
Będzie w mocnej oprawie i koszto- 
wać będzie tak samo jak poprzednio 
82.25. Nakład tej książki potrze- 
buje wielkiego kapitału. Więc kto 
przyśle przed wydrukowaniem tej 
książki $1.50, odbierze ją po ukoń- 

ozeniu* W.Dyniewicz. 
Na Zbiór Pieśni przysłali: 

88] Fr. E. Drysch, Brighton $1.50 

89] Fr. Gumułka, Hills Grove 1.50 

90] J- Kobylczak, Otsego Take 1,50 


91] Jan Langner, St. Anna 1.50 
92] Jan Leszcz, Northeim 1.50 
98] Jan Gruba, Wahbay 1:5 


94] M.P. Olejniczak, Excelsior 1.50 
95] Józ. Piechowski, Amherst 


Junction 1.50 
96] Marcin Szarafiński “ 150 
Przedpłata w ilości $1.50 na 


Zbiór Pieśni Nabożnych (przeszło 
1106 pieśni) przyjmowana będzie 
tylko do 1 m arca 1886. Po u 
kończeniu kosztować ta księga bę- 
dzie $2.25. 


ODEZWA. 


W Grand Rapids, Mich., zawiązało się 
'Towarzystwo Polskie 


Starych Osadników. 


Wszystkich przeto obywateli pol- 
skich osiadłych w mieście naj- 
mniej lat 10, wzywamy na 
walne posiedzenie w- 
Niedzielę, *28 lutego, 

w domu ob. T. Gumińskiego na 
"== W,Diyision ulicy. -- 

W imiepiu komitetu 
Józef Sławnikowski. 


New York, Chicago, Ill., 


lub do 


W. DYNIEWICZ, 
532 Noble Str., Chicago, Ilia. 


B.STOBIECKA. 


PRAKTYCZNA LEKARKA NAOCZY 
675 Milwaukee Avenue, 


Leczy także 
Wszelkie inne choroby 


4 Ma pokoje, urządzone dla 

pielęgnowania _ zamiejseo- 

ER pe Ak chorych. Hak 
bezp. rudnych wzywa pomocy jedn 

z najlepszych lekarzy A Chida A kt r 


m jest 
w połączeniu. Biednym rady u ziela s GEM 


roszę podawać dobry adres. bo przez podanie 
nedar go adresu, wysełane medycyny zwracają 


Felix Wodyński, 


ARTYSTA 


podejmuje wszelkie prace wchodzące w zaw5d 
rzeźbiarski, ll Em uajstaranniej po Cee 
nach umiarkowanych. Wyrabia ołtarze, kaZalnice, 
konfesyonały w stylach rozmaitych i figury, jakie 
sobie kto życzy. 

Wykonuje pracę i oddawa ją gotową ze złore- 
niem i malowaniem li tylko za zamówieniem. Wy= 
konuje także rysunki własnoręcznie na wszelkie 
roboty kościeloe, Adresować proszę do biora Red- 
Gazety Polskiej, 532 Noble str, Chicago. 


KARTY OKRĘTOWE 


z wszystkich części Europy. 

Osoby, jadące do Polski, lub 
chcące posłać po swych przyjaciół, 
powinne udać się do 


J.J.HAWELKI, 


głównego pasażerskiego ajenta Lake 
Shore & Michigan Southern Kolei, 
na linii, w biurze 1, przy VauBuren 
ulicy naprzeciw La Salle ul.; zapy- 
tajcie się, nim karty kupicie gdzie 
indziej. 
Ludwik Boehme, 
Skład broni palnej 
i jako to: 
„ob Stuóców ı Dubeltówek, 
Rewolwerów; 
> Prochu, Kul, Kapiszonów 
wszelkich przyborów myśliwskich. 


Również utrzymuje na składzie do drzwi zamki 
dzwonki, posrebrzane numery; rozmaite noże i 


przybory stołowe. 
akatsek wszelkie repcracye wchodzące w 


zakres puszkąrski, 8] usarek i maszyniarski, 


776 Milwuukee Avenue, 
CHICAGO, ILLS, 
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Dr LUCAS 


PRYWATNA LECZNICA, 


1S2 SOTTEI CLARE STREET, CEIICAG >, ILLS. 
Godziny biórowe: 
od 9 rano do 8 w wicczór, w miedzielę tylko od 10 przed południcm do Xè w południe. 


Właściciel uniżenie oznajmia obywatelom miasta Chicago 1 okolicy, że jest przysposobions 
ndzielać się cierpiącym na choroby Prywatne, Nerwowe i Chroniczne, Dar iący ogół obznajmia z 
faktem, że praktykowawszy z skutkiem przeszło lat 20, w którym to czasie dólegiiwościami dotknie: 
tych śmiertelników tysiącnini powrócił do pełności męzkiej i żeńskiej, gwarantuje gruntowne A 
trwałe wyleczenie w każym przypadku, jek mogy stwierdzić tysiące, jak w Stanach Zjednoczonych 
tak z północnego hołdownictwa Jej angielskiej Królewskiej Mości. Jest rzeczywistością, ŻE W Bo- 
wszych czasach medycyna została EO A Drastyczne środki staroświeckich doktorów już nje 
doznają uznania. Srodki merkuryaine uznano nietylko być szkodliwemi dla systemu, cez  nuwet 


zabójczemi. p 
N. B. Porada bezpłatna i ściśle poufna. 
Właściciel jest graduowany "BENNETT ECLECTIC & RUSH ME ZNYC SCOŁLEGIJ W 
CHICAGO I THE ILLINOIS STATE BOARD OF HEALT (założone domkiem równiez 


świadectwo od tego Wydziału zdrowia. Jestto znanym faktem, że przez wiele lat poświęcał się 
studyom dla leczenia € 


PRYWATNYCH, NERWOWYCH 


Taz 


CHRONICZNYCH CHORÓB 


JAKO: s 
nasienna wmabość epermatorrhoea, impotencya, (płciowa), nerwowa, i fizyczna słabość, wy- 
czerpnięta żywotność, przedwcześny upadek męzkości, nadużycia systemu, choroby nerek i 
ogólne rozprężenie organiczne, „które wypływają z młodzieńczego nierozsądku albo wybryków 
dojrzalszego wieku, znajdują w nim leczącego mistrza. 

Właściciel poleca się szczególnie owym, którzy już byli traktowani przez cienmnych wykpi- 
groszów, nie uzyskawszy żadnego polepszenia, owszem pogorszenie, Jak wszelkie inne umiejętności, 
medycyna jest postępową, i każdy rok dowodzi jej postępu. Skombinewawszy lekarstwa wielkicj 
Jeczebrej siły, właściciel ták urządził swe traktowanie, że przynoszą nietylko chwilową ulgg, lecz 
trwałe zdrowie p Z - 

którzy cierpicie od szkodliwych skutków młodzieńczej 


MŁODZI ENC ' nieroztropności (nasienna słabość), także napadają was 
następujące sympuruny: nerwowa słabość, impotencya , 
(płciowa), znużenie, słabość w krzyżach, słaba pamięć, konfuzya idei, nasowiałość, strata lustra w oku, | 
niechęć do towarzystw, pryszcze natwarzy, strata cnergli, czeste urynowanie,—być może. że jesteście ; 
w pierwszym stopniu choroby, lecz być może, że prędko zbliżacie się do ostatniego: Fałszywa wsty 
dliwość 1 niesłuszna skromność, niech was oł od zajęcia się zwalczającemi was dolegli- . 
wościami. Tystącć tysięcy jasnych utalentowanych młodzieńców, uposażonych jeniusżem pozwoliły za 
lać się rakiem, aż zgryzota zadręczyła im umysł, a w końcu śmierć przyszła po swoją ofiarę, Pa- 


mięta j że 4 r y 
“Zwłoka jest złodziejem czasu, 


i poradź sig kogoś, co z gruntu zna się na twej dolegliwość? 
i co nikomu twej tajemnicy nie wydń; a w zamian znajdziesz stałą ulgę w chorobsku, które dzień ci 
robi obrzydnym a noc okrutną. Tysiące tysięcy ludzi z stanowiskiem w spółeczeństwie, świeczniki 
w świecie handlowym, oświaty i ogłady, cierpią zę gzyny w chwili zapomnienia. Młodzieńcze | wata 
spojrzyj na swego towarzysza, spojrzy) w zwiereladło, a ujrzysz dowody rzeczywistości. O! chocia 
miałbym ramię przeznaczenia lub wymowę Cycerona, nie mógłbym przemawiać szczerzej. Człowieku | 
wspomnij sobie czułe słowa matki, która cię zrodziła ; przypomnij sobie niewinny głos troskliwej.stostrv, 
cofnij sip wopinaleniam do mądrych rać kochającego br i pomyśl czem jesteś dzistaf! Chociaż 
ohecnie wypełniać możesz swe powinności w obec lu zko! Ci, czas jest nieunikniony jak przeźznitczonie, 
i wówczas świetność twoja zniknie jak Pe zostawłający się na mieliźnie dumy, opuszczonym, za- 
pomnianym i straconym; a więc nchwy sposobność i nie zwlekaj dłużej. Nie pooles się myślą, że 
Natura pomoże ci sama, bo postepująe tym trybein, tylko rozniecasz płomień znieważurz naturę, 

z małych żołędzi,” że "małe złe rodzi wielkie choroby.“ 

żonaci lub kawale 


siebie. Pamigtaj, że “w olkie dypy ron: ż ` 
Mezczyzni sredniego wieku, qe, 


tnie hk wybryków mie zusjdaje £ trapieni licznemi ewakunacyami pęcherza, często z pając ą 


a więc odłóż na bok fałszywą dum 


i gryzgcg sensacy . W urynie znajduje sig coś nakształt lipkiego osadu, sprowadzającego nerwowe 
osłabienie i ntratę zywotności. W wszelkich razach zupełnie gwarantuję wyleczenie oraz” zupołić wyle 
czenie orga "ów genito-urynowych. Wszyscy którzy ulegają praktykom swej płci, w naszych nie 
szczęśliwych czasach, niechaj pamiętają, ze odzyskają zupełne i gruntowne wyzdrowienie. Posiadając 
zdatność i doświadczenie. Właściciel przypomina cierpiącym swe ulgi a ich własne dobro. Jego 
leczenie jest prostem, lecz zawiera pierwiastki utrzymujące uprzyjemniające życie. Ozdrowienie a niu 
upadek jest rzeczywistą filozofię medycyny: Wasz lekarz donłowy z pewnością będzie dręczyć, nacię 
gać i krępować wasze wątłe ciałó licznemi lekarstwami tkliwemi. . Włuściciej szczęśliwie żaniecha ` 
tego nieszczęśliwego i fatalnego sposobu leczenia 1 oświeceńsi ludzie codziennie uznają i gorąco 
przyjmują jego odłączenie się od zużytych formalności. 


Przychodźcie i bądźcie ozdrowieni. Porada darmo. 


3 PAMIĘTAJCIE! gwarantuję stracić $500.00 w każdym przypadku za niewyleczenie Choroby 
rywatnej. č Ą z y 
Wszelkie porady i zwierzenia zatrzymują się w najściślejszej tajemnicy, a ja w własnej oso 
bie dozieram odebranych listów i odpisuję osobiście ; 
Pozwólcie, że jeszcze raz jeden ł to ostatni przypomnę wam, abyście, doścignigci złem, szy» 
kiej i skutecznej szukał Pomocy: ponieważ każda godzina i każdy dzień panem was do gro 
bu i zmniejsza wasz widok uzdrowienia, że zamilczam o, powiększonych kosztach. Błagam więc 


w ie odkładajcie. 
oma ) Bióro albo Adres: 


Dr LUGAS Private Dispensary, 


132 S. Clark Street, Chicago, IU. 
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